
Rok IH Nr 348 (1010) P Wydanie A B C Poznań, piątek 19 grudnia 1947 r. Cena 3 zł

Niedyskrecje prasy brytyjskiej

Czy dojdzie do utworzenia TRYZONII
odrębnego państwa zachodnio-niemieckiego

Podczas gdy czołowe osobistości zachodnio - niemieckiej Rady 
Ekonomicznej wypowiadają się coraz jawniej na temat przekształce­
nia Rady w zachodnio-niemiecki rząd, — w Londynie z pośpiechem 
przygotowuje się opinię publiczną do utworzenia rządu „Tryzonii44.

Wylewąjąc krokodylowe łzy z 
powodu niepowodzenia konferen­
cji, dzienniki brytyjskie piszą jed­
nocześnie niedwuznacznie o pla­
nach mocarstw utworzenia odręb­
nego państwa zachodnio-tiierniec- 
kiego. Szereg pism, m. in. „Evening 
News“, „Daily Express“, „Daily 
Grapliic“, „Star“ i in. podkreśla, że 
już wkrótce być może 15 stycznia, 
a nawet i wcześniej, odbędzie się w

Marsz. Montgomery 
inspekcjonuje 
Kanaf Sueski

Agencja France Presse donosi z Kai­
ru, że do brytyjskiej strefy Kanału 
Sueskiego przybył marszałek Montgo­
mery. Podano oficjalnie do wiadomo­
ści, że Montgomery ma przedyskutować 
na miejscu problemy, związane z roz­
mieszczeniem brytyjskich sił zbrojnych 
na Środkowym Wschodzie.

Po inspekcji marszałek Montgomery 
powróci do Londynu. (PAP)

Amerykańscy marynarze 
walczą o podwyżkę płac

~piĘĆ związków zawodowych
A marynarzy wchodzących w 

skład CIO a liczących ponad 
20.000 członków wysunęło wobec 
armatorów żądanie podwyżki płac. 
Trzy związki zawodowe domagają 
się podwyżki w wysokości 25 pro­
cent, dwa zaś o 15 procent. Umo- 
wy zbiorowe tych związków są 
.ważne do 5 stycznia 1948 r.

TAK donosi Associated Press do- 
** radcy ekonomiczni rządu ame­

rykańskiego, twierdzą, że podniesie­
nie zarobków pracowniczych o 10 
proc, przyczyni się do dalszego wzro­
stu inflacji. Jednakże przedstawiciel 
Związku Zawodowego Pracowników 
Przemysłu Samochodowego Reiter 
oświadczył, że przemysł jest w sta- 

' o

Waszyngtonie konferencja przed­
stawicieli USA, Wielkiej Brytanii i 
Francji, na której omówiona zosta­
nie sprawa utworzenia „Tryzonii44 

państwa zachodnio-niemieckie- 
go, złożonego z trzech stref oku­
pacyjnych. Dzienniki przewidują, 
że stolicą przyszłego państwa za- 
chodnio-niemieckiego będzie mia­
sto Frankfurt.

W swym komentarzu na temat zerwa­
nia konferencji londyńskiej, korespon­
dent Reutera podaje następujące kroki, 
jakie jego zdaniem zostaną podjęte 
mocarstwa zachodnie:

Ogłoszenie porozumienia anglo- 
amerykańskiego w sprawie finan­
sów' „Bizonii" W porozumieniu 
tvm Wielka Brytania za cenę 
zmniejszenia kosztów okupacji 
zrzeka się kontroli nad zachodnimi 
Niemcami na rzecz Stanów Zjed­
noczonych.

2. Rokowania w sprawie przyłączenia 
do strefy anglo - amerykańskiej 
strefy francuskiej. Stanowisko mi­
nistra Bidaulta na konferencji lon­
dyńskiej, który niedwuznacznie 
zrezygnował z najżywotniejszych 
interesów Francji, przystępując do 
programu Anglosasów, zmierzają­
cego do odbudowy imperializmu 
Niemiec, pozwala przypuszczać, że 
Francja przyłączy się do projektu 
utworzenia „Tryzonii".

3. Rozszerzenie uprawnień niemiec­
kiej dwusłrefowej Rady Gospodar­
czej nie tylko na zagadnienia go­
spodarcze, lecz administracyjne i 
polityczne.
Przygotowanie reformy finansowej 
dla Niemiec zachodnich. Parę dni 
temu w Stanach Zednoczonycb roz­
poczęto już drukowanie nowych 
znaków pieniężnych. Rada rozpo­
czyna koordynację przemysłu nie­
mieckiego oraz czyni starania do 
włączenia zachodnich Niemiec do 
planu Marshalla.
Przygotowanie rządu niemieckiego 
dla 2 lub 3 stref zachodnich.
Całkowita zmiana stosunku władz 
okupacyjnych do Niemiec.

Możliwe jest — zdaniem korespon­
denta Reutera — że zachodnie władze 
okupacyjne zgodzą się na niemiecką 
propozycję „statutu okupacji", który 
odgrywałby rolę traktatu pokojowego. 
Statut taki _ różniłby się poważnie od 
stanu „bezwarunkowej kapitulacji”, ja­
ki jest obecnie podstawą stosunku 
zwycięzców do zwyciężonych.

*
Brytyjska opinia publiczna przyjęła 

z wyraźnym niezadowoleniem wiado­
mość o zerwaniu konferencji londyń­
skiej. W związku z tym min. Bevin 
uważał za konieczne ogłosić usprawie­
dliwiające oświadczenie. Prasa brytyj­
ska, pragnąc uspokoić społeczeństwo,

podkreśla, że zerwanie konferencji lon­
dyńskiej nie oznacza ostatecznego po­
działu świata.

Półoficjalny „Daily Herald" podkre­
śla, że sesja Rady Ministrów Spraw 
Zagranicznych została odroczona ale 
Rada Ministrów Spraw Zagranicznych 
nie została rozwiązana. Każdy z czte 
rech ministrów spraw zagranicznych

Kongres PPS we Wrocławia 
zakończył się 

potężną manifestacją robotniczą
XXVII Kongres PPS we Wrocławiu zakończył swe obrady we wtorek późno 

po północy. Na wieczornym posiedzeniu Kongres powołał komisję programo­
wą, która ma opracować nowy program partii. Uchwalony został również pro­
jekt nowego statutu PPS.

Na zakończenie minister Rusinek do-.decydujący krok na drodze do usunię- 
konał przeglądu i stwierdził m. in., że’cia wszelkiego rozbicia w łonie partyj 
Kongres we Wrocławiu otwiera nowyj robotniczych. Kongres zaleca kontynu- 
rozdział w historii PPS wyznacza dal­
szy etap walki o zwycięstwo socjali­
zmu. W uchwalonej rezolucji polity-

może więc każdej chwili zaprpponowac jcznej Kongres stwierdza, że umowa o 
ponowne zwołanie konferencji. (API) jedności działania PPS i PPR stanowi

Intensywny werbunek hitlerowców
do oddziałów wojsk zagranicznych

1.

4.

5.

6.

nie zwiększyć płace robotników 
20 proc, bez potrzeby rewizji cen.

(PAP)

Terror
w GRECJI

W drmi wczorajszym odbyła się w 
Gfcilkis (Macedonia) egzekucja 10 ko­
munistów skazanych przez sąd wojsko­
wy z* „działalność antypaństwową". 
Druga masowa egzekucja miała miejsce 
w Aleksandropoiis, gdzie stracono 9 
komunistów. (API)

Według doniesień agencyj praso­
wych walki w Epirze trwają nadal. Za­
cięte walki toczą się również w Mace­
donii i Tracji. Do Grecji przybyło 15 
Oficerów amerykańskich, którzy na-
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wystąpiła „BIZONIA"
tychmiast po przyjeździe odbyli konfe-j Aqencja R&utera donosi z Frankfurtu,
rencfę z przedstawicielami greckiego 
statabu generalnego. (P. R.)

że zastępca kierownika niemieckiego 
urzędu do spraw żywnościowych w 
anglosaskich strefach scalonych — dr 
Szlangeschoeningen wystąpił z propo­
zycją przyznania Niemcom pożyczki w 
wysokości .700 milionów dolarów. Po­
życzka ta>miałaby być udzielona przez 
aliantów celem zaradzenia „krytycznej 
sytuacji aprowizacyjnej w Bizonii i 
podniesienia produkcji rolnej". (PAP)

Marszałek Tito
w Rumunii

Bukareszt (obsł. własna).
Marszałek Tito przybył z delegacją 

jugosłowiańską do Rumunii, celem 
‘przeprowadzenia rozmów na temat 

r iwzajemnęj pomocy oraz traktatu przy- 
rezerwy jaźni. Jak wiadomo Jugosławia zawar- 

lionów dolarów okaże, się, że r^a^V qramj a wczoraj podpisała układ z 
klćljÓW p-” yanhAnniAi rrw>rrł __ . . , • .
mieć poważne możliwości zakończenia 
głodu dolarowego.

Niektóre agencje podają, że Wielka 
Brytania posiada w Stanach Zjcdnoczó-

Fran^a około 1,5 nuliawia. (P. IW

Jak doszłb do 
głodu dolara 
w za-GkodM#}

Podczas gdy plan Marshalla, zdaniem 
jego autora, zamierza uwolnić Europę 
od głodu dolara, w skarbcu Stanów 
Zjednoczonych znajdują się olbrzymie 
sumy dolarów będących własnością ka­
pitalistów Europy zachodniej. Depar­
tament federacji handlowej ocenia je 
na 14.900 milionów dolarów i stwier­
dza, że przekraczają one o 3 miliardy 
te zasoby, jakie kapitaliści europejscy 
mieli w Ameryce w lipcu 1941 r. Jeśli 
do sumy dodać europejskie r----- — -____________________________________
złota, które oceniane są na 11.400 mi-:^ niedawno podobny traktat z Wę- 

. ze grami, a wczoraj podpisała układ z
Europy zachodnie] Albanią. W czasie uroczystości podpi-

wnz.hwoso zakończenia sywanig uk}adu między jugo5ławią a 
Albanią, premier Bułgarii Dymitrow 
zaznaczył, że Bułgaria zawrze traktat 

Węgrami, Polską oraz 
Zwiankiem Radzieckim

nryiama
nvch blisko 4 miliardy doi. należności, 7 Kum unią,

Berliński korespondent „Prawdy po­
dał rewelacyjne szczegóły dotyczące 
werbunku oficerów i żołnierzy hitle­
rowskich za granicę. Werbunek taki 
prowadzony jest intensywnie w angiel­
skiej i amerykańskiej strefie okupacyj­
nej, przy czym agenci pracują pod pła­
szczykiem różnych instytucyj.

Istnieją dokładne dane, stwierdza 
korespondent, że werbuje się wojsko­
wych do Grecji, Turcji, Indochin, Indo­
nezji a nawet do Południowej Afryki. 
Zaciąg b. hitlerowskich oficerów i żoł­
nierzy do Indonezji rozpoczął się jesz­
cze z początkiem 1946 r. i cieszy się 
wielkim poparciem władz amerykań­
skich. Werbunek prowadzony jest do 
tzw. „Legii ochrony obiektów przemy­
słowych", której oddziały wysłane zo-

stały na okrętach brytyjskich do Indii 
Holenderskich. Utworzona na Jawie 
druga zmotoryzowana dywizja cudzo­
ziemska składa się z Niemców, a do­
wódcą jej został pułk Mueller, członek 
SA, osławiony z organizowania krwa­
wych prześladowań studentów praskich 
w 1943 r.

Korespondent podaje również szcze­
góły werbunku hitlerowców do Turcji, 
Południowej Afryki. Akcją tą zajmują 
się specjalne organizacje ukrywające 
się pod szyldem instytucyj kolonial­
nych. (P. R.)

Polska domaga się 
ingerencji ONZ 

nrT&ciw ochranianiu
przestępców wojennych

TJELEGAT Polski przy komisji 
ONZ dla badania zbrodni 

wojennych zwrócił się na mocy in­
strukcji rządu R. P. do przewodni­
czącego tej komisji z prośbą o 
zwołanie możliwie w jak najkrót­
szym terminie plenarnej sesji. Se­
sja ta miałaby rozpatrzyć sprawę 
wydania Polsce zbrodniarzy wo­
jennych, znajdujących się na tere­
nie anglosaskich stref okupacyj­
nych Niemiec i Austrii.

EMORANDUM Polski stwier- 
dza, że anglosaskie władze 

okupacyjne odmawiają przekazania 
Polsce niektórych zbrodniarzy wo­
jennych, których nazwiska figurują 
na liście sporządzonej przez komi­
sję ONZ dla badania zbrodni wo­
jennych. Memorandum podaje li­
czne przykłady. (PR)

Zjednoczeni 
socjaliści niemieccy 
przeciw podziałowi Niemiec

Wilhelm Pieck i Otto Grotewohl, 
przewodniczący niemieckiej socjali­
stycznej Partii Jedności, wystosowali 
apel do przewodniczących wszystkich 
partyj politycznych w zjednoczonej 
strefie zachodniej, wzywając o odrzu­
cenie wszelkich prób, zmierzających 
do podziału Niemiec.,

Apel stwierdza m. in.: „Zawiadomie­
nie o naznaczonym na 20 bm. posie­
dzeniu premierów stref okupacyjnych 
może wywołać w związku z zerwa­
niem konferencji londyńskiej niepokój 
w sprawie zjednoczenia Niemiec." SED 
komunikuje, że apel wysłany został 
do przewodniczącego partii socjal­
demokratycznej Schumachera, do prze­
wodniczącego unii chrześcijańsko- de­
mokratycznej, Adenauer’a i do prze­
wodniczącego unii chrześcijańsko- de­
mokratycznej w Bawarii, Muellera, 

(API).

Na razie... zaliczka
Preźydent Truman podpisał w dniu 

wczorajszym ustawę o pomocy dor; źne] 
dla Francji, Włoch, Austrii i Chin w 
wysokości 597 milionów dolarów. Usta­
wa upoważnia rząd do niezwłocznego 
przekazania wymienionym wyżej pań­
stwom w formie zaliczki sumy 150 mi­
lionów dolarów. (PAP)

Miń uraw tihitla
uchwaliła komisja ONZ

Komisja Narodów Zjednoczonych 
przyjęła 18 głosami deklarację praw 
człowieka.
Przed głosowaniem delegat radziecki 

oświadczył, że projektowana dekla­
racja nie jest wyczerpującą i zapowie­
dział w przyszłym roku złożenie pro­
pozycji radzieckiej w tej sprawie.

Projekt międzynarodowej ustawy, do 
tyczącej praw ludzkich został przyjęty 
13 głosami. ZSRR, Ukraina, Białoruś i 
Jugosławia wstrzymały się od głosowa­
nia. Te 4 państwa wystąpiły również 
przeciwko wnioskowi powołania do ży­
cia międzynarodowego sądu praw czło­
wieka, stwierdzając, że konstytucje 
poszczególnych państw powinny stano­
wić dostateczną gwarancję przestrzega­
nia tych praw. (PAP)

II

owanie zacieśnienia jednolitego frontu 
klasy robotniczej przez współpracę po­
lityczna, organizacyjną i ideologiczna 
PPR i PPS. '

Z kolei Kongres uchwalił szereg re- 
zolucyj a m. in. rezolucję w sprawie 
współzawodnictwa pracy. Delegaci 
przyjęli przez aklamację zgłoszone 
kandydatury do Rady Naczelnej, komi­
sji rewizyjnej i centralnego sądu par­
tyjnego. Po wyborze władz partyjnych 
przewodniczący wicemarszałek Szwal- 
be dokonał -krótkiego bilansu obrad po 
czym Kongres został zamknięty.

Bezpośrednio po zakończeniu Kongresu 
zebrała się Rada Naczelna celem wyłonie­
nia Centr. Komitetu Wykonawczego. 
Przewodniczącym Rady Naczelnej wybra­
ny został wicemarszałek Szwalbe, wice­
przewodniczącymi zaś: poseł Nowicki, dr 
Meter. Stanowisko trzeciego wiceprze­
wodniczącego pozostało nie obsadzone.
Na wniosek komisji matki, wybrano 

następnie nowy skład CKW PPS. Se­
kretarzem generalnym CKW wybrano 
premiera J. Cyrankiewicza. Na tym 
obrady zostały ukończone.

Węzoraj w dniu zamknięcia XXVII 
Kongresu, Wrocław żył pod znakiem 
potężnej manifestacji robotniczej. O 
godz, 10 rano specjalna, delegacja uda­
ła się na grób Lasalla, gdzie złożyła 
wieńce. W godzinach popołudniowych 
odbyła się wielka manifestacja klasy 
robotniczej na cześć jednolitego fron­
tu PPS i PPR. Na manifestacji tej prze­
mawiał w imieniu PPS premier Cyran­
kiewicz, w imieniu PPR, wicepremier 
Gomułka. (P. R.)

Strajk powszechny 
w Palermo i Katanii

Wczoraj o północy wybuchł strajk 
powszechny w Palermo i Katanii.

• W środę Palermo czyniło wrażenie 
miasta wymarłego. Nie pojawiły się 
nawet dzienniki.

W Katanii zamarł całkowicie ruch 
kołowy, jednak sklepy były otwar­
te. Na ulicach miasta krążyły wzmoc­
nione patrole policyjne. (PAP)

n„WINIEN jest cały naród niemiecki
Ujawnienie sensacyjnego wywiadu z Goebbelsem

Wielką sensację wywołał w Szwe­
cji cyk] artykułów Azela Larsa o ostat­
nich dniach Berlina. Lars jest dzienni­
karzem, który spędził w Berlinie trzy 
dramatyczne młhsiące przed samym u- 
padkiem Trzeciej Rzeszy. Najciekaw­
szym fragmentem publikacji Larsa jest 
treść jego rozmowy z Goebbelsem, od­
bytej na 8 dni przed samobójstwem 
hitlerowskiego ministra propagandy.

Rozmowa miała miejsce w gmachu 
„kancelarii Rzeszy", w podziemnym ga­
binecie Goebbelsa. Dziennikarz szwedz­
ki przedstawia następująco jej prze­
bieg:

„Jest dziesiąta rano. Siedzę naprze­
ciwko dra Goebbelsa, który mów. pod­
niecony i przygnębiony zarazem:

— Nie ma już żadnych widoków, .aby 
Niemcy mogły uniknąć zniszczenia. Ale 
nasza zguba oznacza i zgubę Europy.

Dziennikarz zauważył: — Tym, że 
konstatuje pan straszliwą rzeczywistość 
wojny, przyznaje pan, że wielka część, 
a mówiąc ściślej główna część odpo­
wiedzialności spada na was, i że je­
steście głównymi winowajcami wybu­
chu wojny wraz z bezsensownym prze­
lewem krwi.

— Każda 
Goebbels — 
wystąpienie 
żenią i obrony. Jeśli jestem winien to 
wraz ze mną winien jest cały naród 
niemiecki. Niemcy — najwyższe kie­
rownictwo, niżsi działacze, podobnie 
jak szerokie warstwy ludu — bezwzglę­
dnie i świadomie akceptowali nasze 
środki i metody. Opozvcji nie było. 
Całe Niemcy stały przy nas i padły 
wraz z nami. Będzie niezwykle ciężko 
strawić dziedzictwo Hitlera. Postarali­
śmy się o to — i tym się różnimy od 
Niemiec wilhelmowskich — aby było 
bardzo ciężko spacyfikować ten naród.

Nie oczekujemy łaski ale niech nikt 
nie oczekuje od nas, że ołatwimy mn

sytuację. Wiemy, że szliśtny do takiej 
skrajności u której celu można bądź 
zwyciężyć, bądź zostać zniszczonym 
bez kapitulacji. Przeto odrzuciliśmy pi­
sane i niepisane prawa ludzkiego współ­
działania, nie czcimy — jak i starzy 
Teutoni — szkodliwego w 9wej łagod­
ności humanizmu, podjęliśmy wojnę 
aż do wytępienia bez kompromisu 
wszelkich przeciwności, wytępiliśmy 
nieprzyjaciół wewnętrznych. Obecnie 
nie ma kompromisu, spaliliśmy za sobą 
mosty, a ja się zastrzelę". (ZAP)

Wielki gmach wWaszynglonie 
uiyMłwpouiieirze

Wskutek gwałtowne] eksplozji, która 
zniszczyła w środę rano wielki gmach 
w centrum Waszyngtonu 10 osob zo­
stało ciężko rannych. Powód eksplozji 
nie jest jeszcze znany. Przystąpiono do 
rozbiórki budynku. (PAP)

w.ojna — odpowiedział 
powoduje koniec końców 
dwóch czynników: oskar-

88-letni
Knut Hamsun 
odpowiada za kolaborację 

W Oslo rozpoczęła się rozprawa 
przeciwko 88-letniemu pisarzowi nor­
weskiemu Knut Hamsunowi. Hamsun 
jest oskarżony o działalność przestęp­
czą w okresie wo;ny jako członek 
partii narodowo-socjalistycznej i pro­
pagator hitlerowskiej idei.

Hamsun oświadczył w swych zezna­
niach, że wierzył w obietnice hitlerow­
skie, iż Norwegia będzie miała należne 
jej miejsce „Wielkiej Rzeszy niemiec­
kiej". Oskarżony nie wyparł się również 
swoich artykułów, które — jak twier­
dzi — miały na celu „uchronienie mło­
dzieży norweskiej przed bezcelową ak­
cją antyniemiecką" . (PAP)



To obowiązek Poznania
Problem polityki kulturalnej pań­

stwa w związku z przyłączeniem Ziem 
Zachodnich nabiera specjalnego, od­
rębnego charakteru. Zachodzi tutaj 
potrzeba dwutorowości działania — 
majce na widoku cel zasadniczy — 
pclrą symbiozę kulturalną wszystkich 
riam polskich. Dla realizacji tego celu, 
koniecznym jest bowiem zarówno od­
działywanie kulturalne na Ziemie Od­
zyskane, jak i odwrotnie, promienio­
wanie cech specyficznych kultury 
Ziem Zachodnich (np. kultury rodzi­
mej ludności autochtonicznej) na kul­
turę ogólnopolską.

Praktycznie zagadnienie przedsta­
wia się w ten sposób, że Ziemie Odzy­
skane, mimo bezsprzecznych os ągnięć 
w dziedzinie kultury (Wrocław), nie 
są jeszcze w stanie oddziaływać kul­
turalnie na kraj. Spełniają one obec­
nie rolę tylko odbiorcy wartości kul­
turalnych. Do czasu więc usamodziel­
nienia w tym zakresie musi je zastą­
pić inny ośrodek kulturalny. Równo­
cześnie musi istnieć specjalne cen­
trum, ogniskujące w sobie całość pro­
blemu oddziaływania kulturalnego na 
Ziemie Odzyskane, problemu dawa­
li i a wartości kulturalnych.

Z racji swego położenia, do odegra- 
.. fila podobnej roli koncentrującej oba 

kierunki oddziaływania kulturalnego, 
predestynowane mogą być tylko Wiel­
kopolska i Śląsk (Górny). Doceniając 
w pełni wysiłek i dynamikę kulturalną 
Śląska, stwierdzić należy stanowczo, 
że brak jest kulturze śląskiej tradycji 
kulturalnych, brak własnych, szero­
kich, obeznanych z problemem dzia­
łaczy. Śląsk jest za młody kulturalnie, 
by, pomimo ambicji, rolę podobnego 
przewodnika mógł przejąć na siebie.

Ma natomiast długowiekową trady­
cję, ma szerokie kadry pracowników 
kultury, ma wreszcie praktykę w dzia­
łaniu tego typu, Ziemia Wielkopolska 
z naturalnym ośrodkiem koncentrycz­
nym — Poznaniem. Stąd też i wynika 
olbrzymie jego zadanie i olbrzymia 
odpowiedzialność.

Wielkopolska zawsze spełniała rolę 
przodującego ośrodka promieniujące­
go tzw. myśli zachodniej. Tu, wzbo­
gacony tradycją szczególnie ostrej, 
ale i skutecznej walki z polityką ger- 
fiianizacyjną, z „Kulturkampfem", po­
głębiony jeszcze tradycją zbrojną po­
wstania wielkopolskiego, krystalizował 
cię ostatecznie niezmienny polski 

, punkt widzenia w stosunku do Nie­
miec. Poznań ogniskował działalność 
naukową niemcoznawczą, społeczną 1 
polityczną, Był alfą i omegą polskie- . 
go zmysłu politycznego, widzącego na 

'Zachodzie kierunek rozwojowy pań­
stwa i narodu.

Siłą faktu na czoło wysunął się Po- 
jrnań i po wydarzeniach minionej woj­
ny. Zmiana konfiguracji terenowej 
państwa polskiego, powrót ziem, daw­
niej nie inaczej tu określanych, jak 
„niewyzwolone", konieczność za­
dęcia niezmiennej, zdecydowanej po­
stawy w stosunku do Niemiec —- od­
powiedzialność przodowniczą Wielko­
polski podniosły niezmiernie.

Z satysfakcją stwierdzić należy, że 
w zasadzie Poznań, jako ośrodek za­
chodniej myśli naukowo-badawczej, 
jako centrum oddziaływania społecz­
nego w kierunku uzachodnlania na­
rodu polskiego, zadanie swe wypełnia 
ambitnie i dobrze. Nie trzeba tu wy­
mieniać punktów newralgicznych „ru­
chu" zachodniego z Instytutem Za­
chodnim, najpoważniejszym ośrod­
kiem badawczo-naukowym w Polsce, 
z Polskim Związkiem Zachodnim, za­
służonym w prowadzonej od ćwierć­
wiecza walce z niemczyzną 1 obronie 
polslkego stanu posiadania, Zachodnią 
Agencją Prasową, i Wydwn. Zachod­
nim. Już same te tylko wymienione 
wyżej Instytucje koncentrują w sobie 
bez mała całokształt społecznego 
działania Polski w dziedzinie zachod­
niej.

Istotną natomiast byłaby sprawa 
analizy kierunku tego działania. Otóż 
u wstępn mych rozważań podkreśli­
łem potrzebę dwufalowego działania 
kulturalnego w związku z. Ziemiami 
Odzyskanymi. Oba kierunki są rów- 

» nie ważne. Zasadnicze, nie do ominię­
cia lub zlekceważenia. Zarówno dzia­
łanie kulturalne dla Ziem Odzyska­
nych, jak i oddziaływanie kulturalne 
tychże na kraj są warunkiem pełnej 
symbiozy kultury polskiej.

Poznań, przez fakt swego prymatu w 
dziedzinie oddziaływania społecznego

w problematyce zachodniej jak i swe­
go położenia geograficznego, musi 
promieniować w obu kierunkach — 
na Polskę centralną i na Ziemie Od­
zyskane.

Jak przedstawia się ocena praktycz­
na tego promieniowania dwukierun­
kowego. Czy istnieje równowaga, czy 
też jeden kierunek przygłusza drugi? 
(Zaznaczani, że chodzi mi w tej chwili 
wyłącznie o dziedzinę życia kultural­
nego — zresztą szeroko pojętego). Są 
to pytania, moim zdaniem, bardzo 
istotne. Wzajemny stosunek bowiem 

\obu torów oddziaływania kulturalne­
go powinien się uzupełniać. Niespeł­
nienie powyższego warunku zaważyć 

móże ujemnie na odbudowie kultury 
polskiej w ogólności, na Ziemiach Za­
chodnich w szczególności.

Działalność naukowa Instytutu Za­
chodniego, duży dorobek wydawniczy 
w tym zakresie — mają jednak cha­
rakter specjalny, elitarny, zasięgiem 
wyników swej pracy absorbują sto­
sunkowo nieliczne zespoły ludzkie. 
Instytut Zachodni informuje Polskę 
o Ziemiach Zachodnich, co zresztą 
jest jego celem głównym. Siłą tego 
faktu nie oddziaływuje szerzej na 
rozwój kulturalny Nadodrza.

Ten sam typ pracy — tylko w za­
kresie dziennikarstwa — prowadzi 
Zachodnia Agencja Prasowa. Jej kon­
takt z terenem ziem zachodnich jest 
bliski, ale w zasadzie bezpośred­
nich pozytywów kulturalnych na pra­
we dorzecze Odry i Nisy nie wnosi. 
W bardzo silnym natomiast, już nie 
elitarnym ale powszechnym stopniu, 
propaguje problematykę zachodnią 
w całym społeczeństwie polskim.

Wydawnictwo Zachodnie nie wkra­
czając w kompetencje naukowo-wy- 
dawnicze Instytutu Zachodniego, w 
poważny i rzeczowy sposób popula­
ryzuje kwestie niemcoznawcze i nad- 
odrzańskie na całym terenie polskim, 
łącznie z Ziemiami Odzyskanymi. Na 
swoim odcinku wypełnia więc całko­
wicie własne możliwości nad upo­
wszechnianiem kultury zachodniej.

Powyższe instytucje z uwagi już 
choćby na zakres i specyficzny cha­
rakter swej działalności, dają wię­
cej Polsće centralnej aniżeli Ziemiom 
Odzyskanym.

Najbardziej właściwą instytucją 
dla prowadzenia szerokiej pracy kul 
turalnej na Ziemiach Odzyskanych 
Jest Polski Związek Zachodni. Tru­
dno zaprzeczyć znaczenia jego osią­
gnięć. Zorganizowana przez PZZ sieć 
Domów Społecznych na Ziemi Lu­
buskiej służyć może za wzór akcji 
kulturalno-oświatowej. W proporcji 
do zadań w dziedzinie kultury na Zie­
miach Odzyskanych — staje się to 
jednak kroplą w morzu potrzeb. Nie 
obciąża to specjalnie PZZ. Głód kul­
tury na Ziemiach Odzyskanych jest 
tak potężny, luk i niedociągnięć mno­
ży się tak wiele, że bez zsynchroni­
zowanej akcji całego społeczeństwa, 
niewiele da się zdziałać.

Błędem jest, że właściwie o szero­
kiej akcji kulturalnej na Ziemiach 
Odzyskanych ciągle jeszcze się dy­
skutuje i projektuje. Brak jest na­
tomiast skonkretyzowanego planu, 
brak koordynacji zadań wszelkich 
ośrodków, mających tu pole do dzia­
łania. W skutkach następuje dyspro­
porcja między określonymi wyżej 
dwoma wektorami działania kultural­
nego w zakresie problematyki zachod­
niej. Sprawia to, że w skutkach w 
Polsce centralnej wie się, i zna Zie­
mie Odzyskane, natomiast tam praca 
kulturalna na wielu odcinkach leży 
nadal odłogiem. PoWstaje przepaść 
pomiędzy poziomem kultury w Polsce 
centralnej i na Ziemiach Odzyska­
nych.

Istnienie różnicy poziomów kultu­
ralnych w poszczególnych dzielnicach 
kraju jest zjawiskiem szkodliwym z 
punktu widzenia państwowego i na­
rodowego. Dla przeciwdziałania na­
leży w pierwszym rzędzie w miejsce 
ciekawych ale bezowocnych po wię­
kszej mierze dyskusji, opracować ra­
mowy plan, zasadniczy schemat od­
działywania kulturalnego na Ziemie 
Odzyskane. Poza Poznaniem żaden z 
ośrodków kulturalnych zadania tego 
wypełnić nie może z braku po pro 
stn odpowiedniej znajomości zagad­
nienia, jaką właśnie Poznań posiada. 
Stolica Wielkopolski musi przyjąć na 
siebie i ten obowiązek.

EUGENIUSZ PAUKSZTA

t
Dnia 17 grudnia 1947 zmarł śp.

Ignacy Hoffman 
doktór medycyny, profesor Uniwersytetu Poznańskiego, dziekan Wydziału 
Lekarskiego z wyboru w latach 1933 34 1 194647, członek Komisji Lekar­

skiej Towarzystwa Przyjaciół Nauk w Poznaniu.

O tej niepowetowanej stracie dla Nauki Polskiej i Ojczyzny 
zawiadamiają

Rektor, Senat i Rada Wydziału Lekarskiego

Nabożeństwo żałobne odbędzie się w piątek, dnia 19. 12. 1947 r„ o godz. 
10-tej rano w kościele św. Marcina przy ul. Fredry, a po nabożeństwie 
pożegnanie zwłok przed Aulą Uniwersytetu, Wały Wazów 26.

12-471

Lojalność Lipińskiego wobec Polski podziemnej w czasie okupacji

siała pod znakiem zdpyiania
11 dzień rozprawy wypełniły zezna­

nia świadków.
Pierwszy staje przed Sądem świadek 

Zawadziński Tadeusz, który w siedzą­
cym na ławie oskarżonych, oskarżonym 
Marczewskim rozpoznaje członka Ko­
mendy Głównej NZW — szefa wywia­
du, pseudonim „Gorczyca’'. Mar- 
szewski polecił świadkowi uzupełnić 
wywiad NZW wywiadem gospodar­
czym. Odnośnie struktury Komendy 
Głównej NZW świadek wyjaśnia, że 
składała się ona z komendanta główne­

Rejestracja rzemiosła
Izba Rzemieślnicza w Poznaniu 

podaje do wiadomości osób pro­
wadzących przemysł rzemieślniczy, 
że od dnia 17 do 20 grudnia br. 
biura przyjmowania zawiadomień 
o prowadzeniu przemysłu rzemie­
ślniczego w Izbie Rzemieślniczej 
w Poznaniu, w Ekspozyturze w Go­
rzowie oraz we wszystkich Powia­
towych Związkach Cechów czynne 
są od godziny 8 rano do godz. 18 
bez przerwy. Izba Rzemieślnicza 
przypomina, że dzień 20 grudnia 
br. jest ostatnim dniem przyjmo­
wania zawiadomień i że termin 
ten nie będzie przedłużony.

E4

go oraz szefów 4 wydziałów: organiza­
cyjnego, wywiadu, propagandy i PAS 
(Pogotowie Akcji Specjalnej).

Następnym świadkiem jest Maciński 
Tadeusz, który wyjaśnia Sądowi, że ja­
ko członek Prezydium i Zarządu Głów­
nego Stronnictwa Narodowego stykał 
się z oskarżonym Marczewskim, który 
według zeznań świadka był kierowni­
kiem wydziału wojskowego i politycz­
nego Prezydium SN Świadkowi wiado­
mo, że Marczewski przed zamachem 
majowym był w stałej służbie w Mini­
sterstwie Spraw Wojskowych, jak świa­
dek słyszał od osób postronnych, w od­
dziale II.

Następny zeznaje świadek Kazimierz 
Moczarski, były referent wydziału po­
litycznego BIP, który z racji swego 
stanowiska utrzymywał również kon­
takty z przedstawicielami organizacyj 
sanacyjnych. Pytany odnośnie okolicz­
ności aresztowania Lipińskiego przez 
gestapo w lutym 1944 roku, świadek 
wyjaśnia, że wśród działaczy Polski 
podziemnej, aresztowanie Lipińskiego 
wywołało szereg opinii negatywnych 
o działalności ugrupowań sanacyj­
nych. Bardzo wielu ludzi —- mówi świa­
dek —■ wyrażało przekonanie w związ­
ku z aresztowaniem Lipińskiego, że 
Konwent zaczyna się dogadywać z 
Niemcami. BIP dostał tę rzecz do 
sprawdzenia.

zakończyło incydent z przemytem ludzi
Rząd szwedzki wznowił przerwaną' 

dnia 18 listopada rb. komunikację pro­
mem kolejowym między Polską a 
Szwecją. W związku z tym ukazał się 
w prasie szwedzkiej komunika*, który 
podaje przebieg incydentu wywołane­
go stwierdzonymi faktami przemytu lu­
dzi z Polski do Szwecji na niektórych 
statkach szwedzkich. Strona szwedzka 
dezaprobuje w tym komunikacie wszel­
kie naruszenia ze strony obywatel, 
szwedzkich praw obcego kraju, w któ­
rym wykonują oni swoją działalność. 
Komunikat donosi również o zawiesze­
niu w czynnościach jednego z maryna­
rzy szwedzkich, zamieszi-iy:h w aferę 
przemytu. Komunikat kwestionuje na­
tomiast zarzuty skierowane pod adre­
sem konsula szwedzkiego p Bergen­
dahla i kapitana promu (Droting Vic- 
toria) p. Eckberga.

Dnia^lSgradirta 1947 ■ zmarł pó -Itrót— 

■ kich, lecz ciężkich Cierpieniach, opa- 
® trzony Sakramentami św., mój naj- 
H droższy mąż, syn, brat, szwagier i wuj

Bronisław Śmigielski
porucznik

H Powst. Wojsk. Wlkp. 1918—1919 1 1920. 
przeżywszy lat 63.

H Pogrzeb odbędzie sle dziś w czwar. 
Ig tek. 18 bm., o godz. i4-tej z kaplicy 
H Szpitala Miejskiego w Mogilnie.
K W nieutulonym smutku
H 12-459 żona z rodziną ffl

Z kół dobrze dcinformu danych PAP 
dowiaduje się, że w stosunku do kon­
sula Bergendahla Rząd Polski wysunął 
zarzut formalnej jego odpowiedzialno­
ści za brak nadoru nad statkami 
szwedzkimi. Na życzenie ^ządu Polskie­
go p. Bergendahl został od.wol.iny i tym 
samym na tym odcinku incydent został 
wyczerpany. Co się tyczy kpt. Eckber- 
ga strona polska nie może pogodzić się 
z poglądem, że kpt. sta-ku nie ponosi 
odpowiedzialności za jaskrawe narusze­
nie prawa popełnione pizez -ego pod­
władnych, toteż zmuszona jest pod­
trzymać swoje stanowsko w stosunku 
do osoby kpt Eckierga. Władze pol­
skie nie wysuwają żadnycn zastrzeżeń 
wobec innych mar zuarzy szwedzkich 
poza osobami wynrenionzud imienne 
w nocie polskiej z dnia 17 listo­
pada br.

Prze w.: Co świadek sprawdził?
§w.: Wpływały meldunki najroz­

maitszego typu. Na przykład, że puł­
kownik Lipiński dogadał się z Niem­
cami, że jeździ do Krakowa. W ogól­
ności stawiano pod znakiem zapytania 
lojalność Lipińskiego wobec Polski 
podziemnej. Sprawa ta ostatecznie nie 
została wyjaśniona

Przew. Czy świadkowi jest wiadomo, 
że oskarżonego Lipińskiego przesłu­
chiwały jakieś wyższe osoby w ge­
stapo?

Sw.: Był meldunek, że Lipiński był 
przesłuchiwany w Warszawie przez 
kpt. Spilke, oficera typu nie policyj­
nego, lecz politycznego, który, jak się 
zdaje, był tajnym radcą Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych Rzeszy. Spilke 
razem z Fuchsem z Radomia prowadzili 
m. in. akcje antykomunistyczne.

Pytany o dalsze szczegóły okolicz­
ności aresztowania Lipińskiego, świa­
dek wyjaśnia, że Spilke, który nie­
wątpliwie znał antyradzieckie nasta­
wienie Lipińskiego, mógł przyjąć jego 
orientację polityczną za podstawę po­
rozumienia.

Wczoraj przed Sądem Wojskowym 
w Warszawie zeznawał świadek Ry­
bicki, b. komendant obszaru central­
nego. Zna on spośród oskarżonych 
Kwiatkowskiego, Obarskiego i Sędzia- 
ka. Kwiatkowski był w obszarze cen­
tralnym szefem komórki wywiadow­
czej. Świadek podkreśla zasługi oskar­
żonego jako kierownika kontrwywiadu 
w okresie okupacji, po czym charakte­
ryzuje Sędziaka, którego określa jako 
żołnierzą, o słabej orientacji politycz­
nej. Świadek stwierdza, że Sędziak był 
gorącym zwolennikiem ujawnienia się, 
nie wie jednak dlaczego oskarżony nie 
wprowadził swoich zamiarów w czyn. 
Obarskiego przedstawiono Rybickiemu 
jako szefa propagandy. Zdaniem świad­
ka Obarski na tym stanowisku zrobił 
niewiele, ponieważ nie posiadał do 
swej dyspozycji żadnej drukarni.

Następny świadek Franio, kierow­
niczka łączności na obszarze central­
nym WiN-u, która stykała się w swej 
działalności podziemnej z oskarżonym 
Kwiecińskim, Obarskim i Sędziakiem. 
Do jej komórki wpływały raporty wy­
wiadowcze „Stoczni” zawierające wia­
domości polityczne, gospodarcze, woj­
skowe. Raporty te przesyłano do adre­
satów, wśród których był również 
Obarski.

Wszyscy wymienieni świadkowie 
byli doprowadzeni z więzienia. (PAP)

ł
W dniu 16 grudnia 1947 r. zmarł nagle, przeżywszy lat 57, mój najdroższy mąż, 

nasz ukochany szwagier, wuj i kuzyn, śp.

Stefan Maciejewski
kupiec i przemysłowiec 

Nabożeństwo żałobne zostanie odprawione w Gdyni w kościele Najśw. Marii 
Panny dnia 20 bm., o godz. 10-tej, poczem o godz. 11-tej pogrzeb z kościoła.

Pozostali w nieutulonym żalu 
żona 1 rodzina 

Osobnych zawiadomień nie wysyła się. 12-469

I
t

Dnia 16 grudnia 1947 r. o godzinie

6-tej zmarł nagle na udar serca, opa­
trzony Sakramentami św., śp.

Aleksander Dorach 
ukochany członek Rady Parafialnej 
i Komitetu Budowy Kościoła w Do­
piewie.

Pogrzeb odbędzie śię W piątek, 19-go 
bm., o godz. 10,30.

W imieniu parafian zawiadamia
46544 ks. Majcherek

k wi

'"I"""1""™ t
W dniu 16. XII. 1947 zmarł w 73 roku 

życia, śp.

fcllj OlHltrti
aptekarz w Ostrowiu 

powstaniec Wielkopolski
o czym dohosi

Okręgowa Izba Aptekarska
46592 w Poznaniu

t
Dnia 14 grudnia 1947 r. zmarł śp.

Wawrzyniec Bełz
urzędnik Rzeźni Miejskiej w Poznaniu

W Zmarłym instytucja nasza traci długoletniego i wzorowego pracownika. 
Pogrzeb odbędzie się dziś w czwartek, dnia 18 bm., o godz. 14.00 z kaplicy 

cmentarnej Podolany (GOlęcin).
12-454 Dyrekcja i Rada Zakładowa Rzeźni Miejskiej 1 Targowisk

+
Dnia 16 grudnia 1947 zmarł nagle o godz. 14-tej, namaszczony Olejami 

św., w 73 roku życia, nasz najdroższy szwagier, stryj, dziadek stryjeczny 
i kuzyn, śp. ,

Wincenty Chmielewski
o czym zawiadamia

magister farmacji

Ostrów Wlkp,

stroskana

rodzina
12-490

Dnia 16 grudnia 1947 r. zmarł w Bogu, po długich i ciężkich cierpieniach, znoszonych z poddaniem się 
woli Bożej, opatrzony kilkakrotnie Sakramentami św., nasz najukochańszy, najtroskliwszy i najlepszy mąż, 
ojciec i szwagier, śp.

dr med. Antoni Szac
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 19 bm., o godz. 11-tej z kaplicy cmentarza na Górczynie.
Nabożeństwo żałobne z wigiliami odprawione zostanie w kościele św. Michała przy ul. Matejki w sobo­

tę, 20 bm., o godzinie 8,45.

Poznań, Grunwaldzka 4la.

W ciężkim smutku pogrążeni 

żona, córka i szwagier 
46590



Ideowiec m dólarylO700000 nracowników
„Jestem żołnierzem, musiałem wy-jszarowane bandy na teren, jak mówi 1 W S B W

konywać rozkazy — słowa te w u- skromnie, prac „dorywczych", W razi©konywać rozkazy" — słowa te w u- skromnie, prac „dorywczych". W razie 
Stach oskarżonego Stanisława Sędzia- jakiejś „sprawy" ludzie jego, którzy 
ka mają wszystko usprawiedliwić, na pozór „spokojnie siali i orali", mieli 
„Wykonywałem tylko rozkazy, — wi- być na miejscu, by rżnąć i zabijać, jak 
nien był ten, który je dawał...". (dawniej.

Słyszeliśmy już takie słowa na in-| Gdy Sędziak nie może zasłonić sic 
nych procesach, słyszymy je wciąż, jrozkazem — traci pamięć. Nie wie, nie 
Stara się skryć za nimi organizator na- przypomina sobie, jest mu niewiado- 
padów i zabójstw, szpieg, kierownik mo... za co płacono, za co otrzymywał 
najohydniejszych akcji przeciwko od-^pieniądze. Dobrze pamięta tylko sumy: 
rodzonemu Państwu Polskiemu. _ („6 tysięcy zł wypłacane w złotych ru-

Nic żołnierskiego i nic bohaterskie-[blach — 20 złotych rubli... 100, 200
7 —

jednoczę już polskie związki zawodowe
Ale mamy jeszcze milion niezorganizowanych

go nie ma ani w kornej postawie, ani 'albo 300 dolarów za kopertę nr 
w sposobie mówienia oskarżonego, iz placówki w Sztokholmie". 
Usiłuje tylko wszelkimi sposobami ra-j Najzwyczajniejszy, sprzedajny 
tować swoją skórę. Zdziwieni słucha- cel! 
cze dowiadują się nagle, że miał on' 
właściwie zupełnie inne poglądy, niż 
jego mocodawcy: ------..u.^„aRlcyu

„Byłem zwolennikiem uniwersalnejjwarli na publiczności i na sądzie, ja- 
Polski, do której chciałem iść drogą kiekolwiek zeznania świadków, opie- 
mniej rewolucyjną, niż marksizm" — wających, że ten, czy inny z nich oka- 
mówi Sędziak. W przełożeniu na język zał komuś jakąś usługę? Czy jakikol- 
- ■-------- = " to wie]ę ongiś spełniony ludzki uczynek

szpi-
♦ # *

Czy mogą poprawić wrażenie, 
oskarżeni procesu warszawskiego wy-

które

prć!ktvczny „uniwersalna Polska" t 
zn. organizacje podziemne, które jesie- 
nią 1945 r. wstrzymują dowóz żywno­
ści do Białegostoku.

..Jaki był w tym cel i jak się to ro­
biło?" — pyta prokurator.

„Chcieliśmy zaszkodzić partii i bez­
pieczeństwu — robiło się to prosto: 
zatrzymywaliśmy wieśniaków jadących 
z żywnością...".

Wygłodzenie ludności w mieście, 
przemoc wobec chłopów — oto co na­
zywa Sędziak i jego towarzysze „wal­
ką z partią i bezpieczeństwem”. ■

„Był rozkaz usuwać, więc usuwano" 
— relacjonuje z zawodową rzeczowo­
ścią oskarżony. Znamy też tę rzeczo­
wość przy stwierdzaniu popełnionych 
zbrodni...

Jąkając się, Sędziak słowo za słowem 
przyznaje, że rozładowanie lasu i li­
kwidację oddziałów zbrojnych, której 
jakoby tak pragnął, traktował po swo­
jemu, tj. przeprowadził po prostu sko-

może zmazać winę, którą obciążyli sie­
bie ci ludzie, dziś jednakowo zwalają­
cy jeden na drugiego odpowiedzial­
ność za swoje przestępstwa?

To zagadnienie zarysowuje się w ca­
łej rozciągłości przed nami, gdy obser,- 
iwujemy wysiłki obrony. No dobrze, 
Sędziak walczył kiedyś z Niemcami. 
Ale jakiej krwi jest więcej na jego rę­
kach? Niemieckiej czy polskiej? I czy 
walka z Niemcami może zwrócić życie 
zamordowanym przez niego Polakom? 
Czy parę dobrych uczynków może dać 
rozgrzeszenie za ohydną zdradę popeł­
nioną wobec ludu polskiego i wobec 
Państwa, nd. br.

Coraz więcej pieniędzy 
na lotnictwo cywilne 

Nowy budżet uwzględnia 
wagę sportu lotniczego

Sprawy związane z rozwojem nasze­
go lotnictwa coraz żywiej interesują 
całe społeczeństwo. Ale również i wła­
dze w pełni doceniają znaczenie spor­
tu lotniczego i komunikacji.

Niestety trudności życia gospodar­
czego nie pozwalają jeszcze na dyspo- 

_ nowanie takimi sumami, które by w 
pełni zaspokoiły potrzeby sportu po­
wietrznego. W każdym razie budżet 
R. P. na rok przyszły przewiduje 
znaczne zwiększenie wydatków na lot­
nictwo. I tak na komunikacyjne prze­
znacza się 600 milionów zł, na spor­
towe 500 milionów zł. Techniczny In­
stytut Lotnictwa otrzyma 350 milio­
nów subsydiów ( w roku ubiegłym 
suma ta wynosiła 120 milionów). De­
partament Lotnictwa Cywilnego zasili 
kasę Aeroklubu Rzeczypospolitej i 
Aeroklubów Regionalnych kwotą 44 
milionów 400 tysięcy zł, z czego 5 mi­
lionów 900 tysięcy przewidziano na ła­
tanie, 28 milionów na materiały pędne, 
6 milionów na utrzymanie maszyn i 4,5 
miliona na imprezy sportowe.

Dysponentem tych funduszy będzie 
Aeroklub R. P. (Ss)

Szklany samolot
Świat lotniczy żywo interesuje się 

obecnie możliwościami budowania sa­
molotów ze szkła. Wytworzono już 
bowiem odpowiedni stop szklany, który 
nadaje się do konstrukcji skrzydeł i 
podwozia. Pierwszy taki samolot 
„szklany" został już zbudowany i po­
myślnie odbył pierwszy lot próbny.

nY. W tych warunkach praca pierw­
szych lat zmierzała do skoordynowania 
ogromnego aparatu, do stworzenia 
trwałej podstawy organizacyjnej i ide- 
logicznej pod nowoczesny i dostoso­

wany do obecnych czasów ruch zawo­
dowy oraz do przybywania członkom 
związków zawodowych z doraźną po­
mocą w okresie powojennych braków. 

Jednolity front zawodowy nałożvł na 
związki i ich członków obowiązek czu­
wania by ta jednolitość była nienaru­
szona. Do osiągnięcia jednak wypra- 
jCOwanych zadań jest jeszcze daleko. 
IOrganizacja związkowa nie objęła jesz­
cze wszystkich ludzi pracy.

,— ..... dotychczasowej działal-
(dnych danych, które ilustrowałyby sy- L- ruch zawodowy, zorganizowany 
ituację w latach późniejszych. Wiemy‘/A . zwl3zkadh zawodowych liczy o-
Ijednak,* że okres szalejącego wówczas; • cn,e. pouad 2 700 tys. członków i w 
kryzysu gospodarczego niezmiernie i j?,eTniu._ - 9rupował się w 295 zarzą- 

; skomplikował i utrudnił prace związ-! ■ T/kręgowych i 4 748 oddziałach 
Ików zawodowych. j związków. .Mimo to ponad milion ro-

Dopiero po wojnie, w ustroju demo-i; °^ni^°w * pracowników znajduje się 
kratycznym ruch zawodowy w Polsce; eszcze poza szeregami organizacji za­

wodowych. Te rzesze trzeba w najbliż­
szej przyszłości włączyć w ramy związ­
kowe. W wyniku 43 lustracyj, przepro­
wadzonych w ostatnich miesiącach 
przez Wydział Organizacyjny Komisji 
Centralnej Związków Zawodowych w 
zarządach głównych i Okręgowych Ko­
misjach Związków Zawodowych stwier­
dzono, że istnieją związki skupiające 
zaledwie 50 a nawet 25% zatrudnio­
nych w danej gałęzi przemysłu. Fakty 
te zmusiły C. K. Z. Z. do wypracowa­
nia specjalnych instrukcyj dla placó­
wek terenowych, maiących na celu 
usprawnienie ich działalności.

Nadchodzi więc czas, w którym ruch 
zawodowy obejmie pozostałe, niezorga- 
nizowa>ne dotychczas rzesze, roztoczy 
baczną opiekę nad już zorganizowaną 
w 638 sekcjach — młodzieżą, oraz po­
święci wiele uwagi działalności związ­
ków i sekcyj kobiecych. Jest rzeczą 
zrozumiałą, że organizacyjne formy ru­
chu zawodowego w Polsce nie są jesz­
cze doskonałe i dlatego należy się li­
czyć z różnego rodzaju mowacjami. K. 
C. Z. Z. zbiera doświadczenia nie tylko 
z własnego terenu, ale za pośrednic­
twem Wydziału Zagranicznego utrzy­
muje kontakt z wszystkimi organizacja­
mi zawodowymi świata. Szczególnie 
ścisłą jest współpraca ze Światową Fe­
deracją Związków Zawodowych. Pole­
ga ona na wzajemnym przekazywaniu 
sobie wszystkich doświadczeń i osiąg­
nięć organizacyjnych oraz na uspra­
wnieniu akcji wymian kulturalnych.

Ruch zawodowy w Polsce zaczyna 
rozwijać ożyyzioną działalność na wie­
lu odcinkach życia społecznego. Prace 
te, mimo początkowej fazy dały piękne 
wyniki w akcji wczasów robotniczych,

Aż do chwili wybuchu ostatniej wojny istotnym celem ruchu 
zawodowego w Polsce była walka. Zorganizowane w związkach 
zawodowych rzesze robotnicze walczyły z kapitalistycznym wy­
zyskiem, walczyły o równość praw i przywilejów, o godziwe 
wynagrodzenie za pracę. Rzecz zrozumiała, że podejmując akcję 
obrony interesów świata pracy — związki zawodowe stały się 
nieprzejednanym wrogiem sfer kapitalistycznych. Magnateria 
burżuazyjna czyniła wszystko co mogła by ruch zawodowy roz­
bić i nie dopuścić do konsolidacji związków. Toteż charakte­
rystyczną cechą ruchu zawodowego w Polsce przedwojennej jest 
podział na kilkaset słabo ze sobą powiązanych, a nieraz wza­
jemnie zwalczających się organizacji.

W roku 1928 mieliśmy więc na ob­
szarze naszego kraju aż 328 związków, 
skupiających w swych szeregach 792 
tys. członków. Jednoczenie się poszcze­
gólnych grup następowało bardzo po­
woli. Równie wolno wzrastała licziba 
zarejestrowanych członków. W roku 
1935 ilość zwiąków spadła do 298, a 
cyfra członków podniosła się do 941 
tys. Ale walka zaostrzała się. Dowo­
dem tego jest fakt, że gdy w roku 1928 
mieliśmy w Polsce 769 strajków to już! 
w 4 lata później aż 2090. W pierwszymi 
przypadku wstrzymało się od pracy i 
354 tys. robotników, a w drugim —*

566 tys. Nie posiadamy niestety dokła-

kratycznym ruch zawodowy w Polsce 
znalazł najlepsze możliwości rozwoju. 
Postulaty i cele świata pracy doczekały 

isię urzeczywistnienia. Rozrost związ- 
Ików zawodowych nastąpił w takim tem­
pie, że wyprzedził nasze dotychczaso- 

*we doświadczenia i przedwojenne pla-

^Larwsze rakiaty z Zl&Mii
w przestrzeni Wszechświata
Jak pokonano grawitacje Ziemi? — Rakiety z Ziemią 

satelitami innych planet
W nr. 8 naukowo-populamego peiiodyka „Nauka i Żyźń" — nauka i 

życie — nakładem Akademii Nauk ZSRR zamieszczony został w dziale 
„Ostatnie zdobycze nauki i techniki” rewelacyjny materiał, dotyczący re­
alizacji planów podróży międzyplanetarnej. Według informacji tego pisma, 
w ciągu ub. lata z punktu na powierzchni ziemi, zostały wyrzucone poza 
strefę przyciągania ziemskiego, w przestrzeń międzyplanetarną, pociski ra­
kietowe nowej konstrukcji. Pismo dodaje, że wiadomość ta zyskała po­
twierdzenie radzieckich sfer naukowych. Według przypuszczeń grupy 
astronomów radzieckich, niektóre z nich znajdują się już przypuszczalnie 
w chwili obecnej w pobliżu planety Mars, inne zostały pochłonięte przez 
ognistą masę Słońca, nie jest też wykluczone, że. kilka spośród nich opu­
ściło na zawsze nasz system planetarny z minimalną szansą „lądowania" 
gdziekolwiek w bezdennej przestrzeni Wszechświata.

By rozświetlić to gigantyczne osiąg 
nięcie nauki i techniki, należy rozpa­
trzeć trudności, na jakie natrafiono 
przy realizacji tego przedsięwzięcia.

Siła, z jaką Ziemia przyciąga znaj­
dujące się w jej orbicie przedmioty, 
zmniejsza się w miarę oddalania oa 
niej, proporcjonalnie do kwadratu od­
ległości.

Praca potrzebna dla wyrwania ciała 
ze sfery przyciągania ziemskiego ma 
wartość skończoną i dla ciała o wadze 
1 kg wynosi ona 6 milionów 370 tys. 
kilogramometrów, jaką winno to ciało 
osiągnąć, aby opuścić sferę przyciąga­
nia Ziemi, jest również określona i wy­
nosi 11,3 km/sek.

U podstawy zastosowanego rozwią' 
zania leży koncepcja pocisku rakieto­
wego, zabierającego ze sobą całkowity 
zapas paliwa, jak i płynnego tlenu.

Inną trudnością, bodaj najbardziej za­
sadniczą, jest dobranie takiej miesza­
niny wybuchowej, która dawałaby 
możliwie największą szybkość wyloto­
wą strumienia gazowego, a tym samym

i rakiety. Szybkość ta zależy z kolei 
od temperatury wybuchu. Przy 1500°C 
wynosi ona 0,7 km/sek., przy 12 tys. 
stopniach C — 5 km/sek., przy 53 tys. 
stopni C — 11,3 km/sek. Maksymalna 
dopuszczalna temperatura jest ściśle 
określona przez naturę procesu spala­
nia, ale bardziej jeszcze przez wytrzy­
małość materiału, z którego sporządzo­
ne śą ściany wylotowej rury silnika ra 
kiety.

Według ostatnich wiadomości trud­
ność ta zostały przezwyciężona w spo­
sób nad wyraz pomysłowy. Strumień 
płonącej mieszaniny wybuchowej wy­
chodzi z powierzchni półkolistej, lub 
parabolicznej i zostaje skierowany pro­
stopadle do niej ku jednemu punktowi. 
Przez skoncentrowanie płonącego stru­
mienia w niewielkiej przestrzeni, tem­
peratura w pewnym punkcie, położo­
nym na osi rury wylotowej, dochodzi 
do 130 tys. stopni. W odpowiednim 
stosunku rośnie również szybkość wy­
lotowa gazów, dochodząc do 20 km/sek.

Jest to chwyt zupełnie' nowy w te­
chnice rakietowej i prawdopodobnie

dzięki niemu zdołano wreszcie wyrzu­
cić poza orbitę ziemską kilkadziesiąt 
pocisków.

Wysłanie rakiety na Księżyc, wbrew 
temu, co zwykło się sądzić, należy do 
przedsięwzęć wyjątkowo trudnych. 
Przerzucenie natomiast rakiety w or­
bitę obrotową innej planety naszego sy­
stemu słonecznego, wydaje się (teore­
tycznie przynajmniej) rzeczą o wiele 
bardziej wykonalną.

Ziemia obraca się dokoła Słońca z 
szybkością ok. 30 km/sek. Istnieje zaw­
sze ścisła zależność między tą szybko­
ścią a promieniem obrotu, tzn. odległo­
ścią między Słońcem, a krążącą plane­
tą. Jeśli nadamy pociskowi, wysłane­
mu z Ziemi w kierunku przeciwnym jej 
obrotowi rocznemu, szybkość np. 11/km 
na sek., wówczas będzie on miał w wy-.. ■, , , e . ,4 wyniKi w aKCjJL wc^ciouw rv|U’U’iii.rvZi y 'uiią
niku szybkosc „planetarną równą 30 w oświatowej i na polu wydawniczym. 
~~ i"~ 19 km/sek. Szybkość ta^ od- je,st rzeczą jasną, że po zdobyciu dal-— 11 =
powiada orbicie, zawartej między tora­
mi planet Wenus i Merkufy. Można 
też z góry przewidzieć, że takie wła­
śnie położenie zajmie wystrzelona ra­
kieta, jako nowe w naszym systemie 
słonecznym „ciało planetarne".

Jeśli natomiast wystrzelimy rakietę 
z tą samą szybkością w kierunku obro­
tu rocznego Ziemi, trafi on w jedną 
z orbit planet, np. Marsa, Jowisza, lub 
Saturna.

Regulując w ten sposób szybkość 
wystrzelonej rakiety, będziemy mogli 
ustalić położenie, jakie zajmie nasza 
rakieta w układzie planetarnym i tym 
samym wysłać'ją w strefę przyciągania 
dowolnie obranej planety.

szej sumy doświadczeń wyniki przed­
sięwzięć będą bardziej zadawalające.

T .P.

Rzeczyciekawe

J. N.

Gdyby człowiek był pchłą,
Wć Są na hsiążyc

Niezmiernie pomysłowe obliczenia 
przeprowadził pewien matematyk ame­
rykański. Obliczył on mianowicie, że 
jeśli człowiek potrafiłby skoczyć na 
wysokość, jaką skacze pchła, natural­
nie proporcjonalnie do wagi swego 
ciała, to mógłby dziesięcioma skokami 
dosięgnąć księżyc.

BOLESŁAW PRUS

Ze wspomnień cyklisty
• Byłem tak rozdrażniony, że sam nie wiedząc, 
co mówię, ukłoniłem się i rzekłem:

— W takim razie proszę pana dyrektora 
o dymisję i w tejże chwili przeraziłem się tego, 
com wypowiedział.

Na szczęście dyrektor zasłonił usta ręką, oczy 
wzniósł do nieba i, po dłuższym namyśle, od­
parł:

— Gdybyś pan był taki wałkoń, jak nie­
którzy pańscy koledzy, naturalnie z przyjem­
nością dałbym panu dymisję... Ale porządnemu 
człowiekowi wolę dać urlop. Na długoż to?...

— Przynajmniej na dwa tygodnie.
— Bardzo dobrze, na dziesięć dni... I cóż 

panu zalecił doktor na te dziesięć dni?...
— Wyjazdy rowerem za miasto...
Dyrekor podskoczył.
— A to masz pan jakąś wesołą chorobę, pa 

nie... panie...
— Fituski!... — wtrąciłem z ukłonem
— Panie Fituski!... Szkoda, że doktor nie 

kazał panu przez dziesięć dni latać za dziew­
czętami na koszt banku... Muszę ja zobaczyć się 
z doktorem i zwrócić jego uwagę, że nasi 
urzędnicy nie mają czasu na majówki... na 
raki i kurczęta z mizerią. A może on jeszcze 
kazał panu jeździć samochodem, panie Fitul- 
ski?... Winszuję recepty!...

Podniosłem się z krzesła i spytałem!...
— Więc pan dyrektor pozwala mi od jutra?...

— Ja nie pozwalam... pan sobie sam pozwa­
la... Ja tylko muszę dać panu urlop, a to 
wielka różnica!... Przynajmniej żeby pan miał 
sumienie i w ciągu tygodnia zakończył tę 
swoją dziwną kurację!...

Nisko ukłoniłem się, pewny, że w razie po­
trzeby będę mógł dociągnąć urlop do trzech 
tygodni. Utwierdziła mnie w tym mina dyrek­
tora, który jeszcze bardziej spochmurniał i na 
pożegnanie podał mi jeden palec.

Z wizyty u dyrektora,, pomimo jego opryskli- 
wości, byłem uradowany. Urlop mam i od 
jutra mogę zacząć kurację, która już dzisiaj 
wywiera na mnie skutek cudowny. Odgadł to 
widać kamerdyner, zastąpił mi bowiem drogę 
w salonie i ukłonił się tak elegancko, że uzna­
łem za niezbędne ofiarować mu pół rubelka.

— Stary, to tylko w gębie brzydki — szepnął 
kamerdyner — ale on urzędników — owszem 
— lubi... O lubi!...

W przedpokoju lokaj podał mi letnie palto 
z takiem wygięciem rąk, że zostawiłem mu 
na pamiątkę czterdzieści groszy i takąż -samą 
kwotę szwajcarowi, który zdjął czapkę, gdy 
ukazałem się na szczycie schodów. W ciągu 
kilku minut o tyle wprawiłem się w rozda­
wanie pieniędzy, że czułem kłopot, gdy na ulicy 
nikt mi się nie kłaniał, nie podawał paltota i nie 
wyciągał ręki.

— Ach, Karolino!... — mimowoli westchną­
łem, alem się pohamował. Doktór wyraźnie

zabronił mi myśleć o niewiernej... Nawet 
ostrzegł, że to jedno mogłoby się stafc dla mego 
zdrowia niebezpiecznym... A wiec nie myślmy 
o niewdzięcznej i raczej zajmujmy się Warsza­
wą, która zawsze ładna, dziś wydawała mi 
się zachwycającą.

Dochodziła siódma wieczór. Cóż to za ruch!... 
Oba chodniki na Krakowskim'- Przedmieściu 
zapchane publicznością, a przez środek ulicy 
niepodobną przemknąć się między tłumem po­
wozów, dorożek, tramwajów, rowerów, nawet 
samochodów. Co chwilę ktoś dzwoni, beczy, 
gwiżdże, popycha cię z tyłu, ociera się z boku, 
włazi na piersi, zawadza ci laską o paltot, 
parasolką o kapelusz; ale jest przy tym taki 
roześmiany, taki rozkoszny, tak zapomina 
o całym świecie a przede wszystkim o twoich 
bokach i oczach, że niepodobna mieć do niego 
pretensji.

Warszawa jest miastem wesołym i wygod­
nym, gdzie na przestrzeni stu kroków można 
znaleźć zaspokojenie wszelkich potrzeb i przy­
jemności życia. Wyobraźmy sobie człowieka, 
któryby na przykład spadł z księżyca na 
Krakowskie Przedmieście, gdzieś niedaleko 
Chmielnej czy Świętojańskiej, z kilkoma set, 
a jeżeli można, to i z kilkoma tysiącami rubli 
gotówką. Podróżny ten na końcu ręki miałby 
pokój umeblowany, łazienkę, skład bielizny, 
magazyn krawiecki i szewski, fryzjera, sklep 
galanteryjny — gdzieby go wykąpano, ostrzy­
żono, ubrano od stóp do głów. Oporządziwszy 
się, w tym samym domu lub sąsiednim zna­
lazłby cukiernię dla wypicia podwieczorku, 
albo restaurację dla zjedzenia kolacji, a na­
stępnie — mógłby udać się na widowisko, 
choćby do jednego z ogródkowych teatrzyków.

Miłe, śliczne, kochane miasto!... Twoje bruki 
są gładkie jak posadzka, twoje domy mają 
barwę szlachetnych metalów, twoje latarnie 
błyszczą jak gwiazdy, w sklepach gromadzą się 
bogactwa wszystkich części świata, a ludność 
jest ruchliwa i wesoła jak ptaki albo motyle...

Szczególniej kobiety... Ale o kobietach nawet 
myśleć nie pozwala doktor, rozumie się, chwi­
lowo... Gdy odzyskam sen, gdy zacznę gimna­
stykować muskuły i uspokoję nerwy, wów­
czas znowu będę mógł zajmować się kobie­
tami, które, jak słusznie zauważył jeden z poe­
tów czy filozofów ,są ozdobą ziemi i rozkoszą 
ludzkiego życia. Naturalnie, o ile nie zdradzają 
tych, którzy powierzyli im swoje szczęście...

O Karolino!... bodajbyś w dwudziestu ty­
siącach dochodu swego męża nie znalazła ani 
jednej z tych goryczy, jakie bywają udzia­
łem skromnych urzędników, posiadających 
dwutysiącorublowe pensyjki... O Karolino!... 
a raczej o pani, bo już na wieki straciłaś pra­
wo do słodkiego tytułu: mojej...

Ale ponieważ doktor zabronił mi myśleć 
o tych rzeczach, a widok ruchu ulicznego już 
zaczynał mnie nużyć, więc wróciłem do swe­
go mieszkania.

V.
Doktor jest stanowczo genialny, a jego rada, 

ażeby nie zagłębiać się w boleści, lecz rozpa­
trywać się w otaczających przedmiotach, za* 
sługuje na nazwę: nieocenionej.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Z wędrówek po gminie wroneckiej (ID

Nawet biedni nie szczędzą hojnych darów
Zarząd Gminny ma siedzibę swoją w 

śródmieściu Wronek w ładnym budyn­
ku, o idealnie wprost czystych wnę­
trzach — bo niedawno (w ramach pla­
nu inwestycyjnego) odnowionych. In­
teresentów co dzień dużo, ale widocz­
nie personel urzędniczy ma dobre kwa­
lifikacje i pracuje sprawnie, bo „kli­
enci" zmieniają się szybko. Opinię tę 
potwierdza zresztą później w rozmo­
wie i wójt gminy i starosta powiato­
wy, przekonujemy się o tym i sami, 
otrzvmując szybkie i rzeczowe infor­
macje co do prac poszczególnych dzia­
łów.

Wójt ma niełatwe zadanie: drogi w 
gminie dalekie są od doskonałbści, 
prawdziwą plagą są tu przede wszyst­
kim lotne piaski, a teren zasięgu gmi­
ny bardzo rozległy, bo rozpiętość wy­
nosi aż 46 km.

Dzik’’ i Menie kradną chleb
Z rozmów w Zarządzie Gminnym po- 

znajemy bieżące kłopoty mieszkańców 
gminy.

— Największą plagą nas, rolników, 
osiadłych po prawej stronie Warty w 
tzw. dawnej puszczy nadnoteckiej — 
mówi jeden z interesentów — są szko­
dy poczynione w plonach przez zwie­
rzynę.

— Dziki i jelenie kradna nam chleb, 
niszcząc i tak ubogie zboża — wtrąca 
drugi rozmówca. — Wokół są ubogie 
lasy iglaste, one nem też dochodu nie 
dają.

Jak tłumaczy nam jeden z urzędni­
ków gminy w myśl ustawy łowiec­
kiej z dnia 3. XII. 1947 wypłaca się od­
szkodowania łowieckie. I tak np. z te­
renu Nadleśnictwa Państwowego 
Wronki zgłoszono ostatnio 128 wnios­
ków — z tego dzięki życzliwej współ­
pracy i zrozumieniu obu stron, tj. Nad­
leśnictwa i Zarządu Gminnego, 113 
spraw załatwiono ugodowo, 9 spraw 
jest w toku załatwiania, a tylko 6 za­
łatwiono odmownie i to wskutek nie­
dotrzymania terminu przez wniosko­
dawców. Dla tej najuboższej ludności 
rolniczej gminy pozytywne załatwia­
nie takich spraw ma duże znaczenie, 
nie mówiąc już o ogólnym znaczeniu 
gospodarczo-społecznym.

Najważniejsza oświata
Aby nie opierać swych sądów tylko 

na relacjach słownych osób z terenu, 
z którymi zetknął nas przypadek, je- 
dziemy do jednej z najbliższych wsi.

Nowa Wieś, należąca do najwięk­
szych gromad w gminie, jest typową 
wsią wielkopolską, ulicówką porządnie 
zabudowaną. Ludność tu nie specjalnie 
zamożna, lecz bardzo wyrobiona spo­
łecznie.

Kierownik szkoły powszechnej p.

Bukowski z dumą podkreśla, że rolnicy 
nie szczędzą ofiar na szkołę, na pomo­
ce szkolne, na bibliotekę, 
wspomnieć choć o kilku 
szych rolnikach, którzy 
szczędzą hojnych darów 
Są to m. in. pp. Teofil
Warszawy (wioska okoliczna), Feliks 
Krzewina z Popowa, Kazimierz Brze­
ziński z Samołęża, Michał Mucha, 
Leon Kaszkowiak i Antoni Sternicki z 
Nowej Wsi. Miarą ofiarności tutej­
szych rolników jest to, że w jednym 
z ostatnich tygodni w czasie zbiórki 
złożono 150 tys. zł na oświatę.

Przypomina mi się wiadomość, skąd­
inąd poprzednio zaczerpnięta, że rak, 
jak Nową Wieś, tak i całą' gnnnę 
Wronki charakteryzuje duża ofiarność 
na cele szkolnictwa: 23% z całego bud­
żetu na rok 1948 preliminowano na 
oświatę, dodając później jeszcze pół 
miliona 
kowym wynosi to 41%.
Okręgu Szkolnego Poznańskiego w u- 
znaniu tego obywatelskiego podejścia 
do spraw szkolnictwa, przyznano gmi­
nie Wronki subwencji 350 tys. zł.

Jako kierownik Oświaty Dorosłych 
opowiada p. Bukowski o kursach wie­
czornych bardzo licznie obesłanych 
przez mieszkańców Nowej Wsi, jak i 
wiosek okolicznych, o zespołach ama­
torskich, o pracy świetlicowej.

Młodzi chca być światłymi 
rolnikami

Nowa Wieś chlubi się również 
Szkołą Rolniczą, doskonale postawioną

Wypada 
najofiarniej- 

nigdy nie 
na oświatę. 
Machwina z

zł. Łącznie z budżetem dodat- 
Kuratorium

i prowadzoną przez kierownika p. 
Gałdyńskiego.

Rolnicy okoliczni chętnie posyłają 
synów do szkoły, wychodząc ze słusz­
nego założenia, że światły, wykształ­
cony fachowo rolnik > może wydatnie 
zwiększyć dochodowość najmniejszego 
nawet gospodarstwa.

— Przy obecnych przemianach spo­
łecznych i odbudowie kraju potrzeba 
nam jak najwięcej rolników — do­
brych fachowców i uspołecznionych o- 
bywateli — mówi wspomniany już 
wyżej p. A. Sternicki.

Pczed kilku tygodniami odbyło się w 
Szkole Rolniczej w Nowej Wsi uro­
czyste wręczenie świadectw. Program 
uroczystości przygotował bardzo sta­
rannie nauczyciel szkoły, wymieniony 
już parokrotnie p. Bukowski. Chór 
Szkoły Rolniczej pod dyr. nauczyciela 
p. Stróżyńskiego odśpiewał pięknie 
kilka okolicznościowych pieśni, miłym 
urozmaiceniem były inscenizacje i re­
cytacje uczniów, a ściślej mówiąc, ze­
społu świetlicowego. Sprawozdanie z 
2-let.niej pracy w dziedzinie oświaty 
rolniczej i społecznej zdał kierownik 
szkoły p. Gałdyński. Do absolwentów 
szkoły przemówił: ks. prób. Stróżyń- 
ski, w imieniu starosty — wójt Wa- 
narski, oraz insp. O. R. p. Bilon z Sza­
motuł. Po rozdaniu świadectw, zespoło­
wi nauczycielskiemu podziękował je­
den z uczniów. Zaznaczyć należy, że 
na 13 absolwentów siedmiu miało wy­
nik bardzo dobry.

Danuta Wyrybkowska-Białasikowa

Przez p?acę do poigsl Polski Ludowej
Wybudowanie kolei wąskotorowej łączącej 

dwa powiaty

Budżet miasta Krotoszyna na rok 1948
Ur* li nl A V I Budżet na rok 1948 uchwalono po 

V 11 W VI1 V/ 11 j krótkiej dyskusji w następujących ra-
29 posiedzenie MRN odbyło się podjmac^‘ administracja ogólna 39 495 000 

przewodnictwem p. Kawickiego. Nastę-i^' w której to sumie przewidziano m. 
pnie przewodniczący odebrał ślubowa- jn,’ aa drogi publiczne 4 106 000 zł, na 
nie od przedstawiciela Wojska por. joświatę 4 927 000 zł, na kulturę i sztu- 
Beczkiewicza, który wszedł w skład i £ę 1192 000 zł, zf 
Rady. j* nnn

Po uzupełnieniu komisji oświatowej,; 
do której powołano p. Leona Majew­
skiego, przystąpiono do dyskusji bud­
żetowej i to nad Pudżetem dodatko­
wym na rok 1947 i nad budżetem na 
rok 1948

Według projektu Zarządu Miejskie­
go uchwalono budżet dodatkowy na rok 
1947 jak następuje: Administracja ogól­
na po stronie dochodów i wydatków 
5 888 728 zł, gazownia 2 812 000 zł, elek­
trownia 2 753 000 zł, wodociągi 922 000 
zł, rzeźnia 340 000 zł, lasy 788 000 zł, > 
ogrodnictwo miejskie 227 000 zł, tabor 
798 000 zł, stolarnia miejska 286 000 zł, 
szpital 2 087 000 zł, ośrodek zdrowia 
328 000 zł.

zdrowie publiczne
6 433 000 zł, opiekę społeczną 3 077 000 

i handlu 
publiczne

Kronika ostrowska
Adres redakccji i administracji: ul. 

Kościelna 9, tel. 753.
Repertuar kin: Kino Piast — „Ojczy­

zna", Kino Słońce — „Ostatnia noc".
Dyżury lekarzy: Nocny 18 bm. dr Mi­

kulska, ul. Kolejowa, nocny 19 tm. dr 
Sztuba, ul. Wolności 28.

Jarocin. Jeszcze nie przebrzmia­
ły echa uroczystości poświęcenia i od­
dania do użytku publicznego najwięk­
szego mostu żelaznego przez rzekę 
Prosnę pod Bogusławiem, a już powiat 
jarociński poszczycić się może nowym 
dziełem inżyniera i robotnika polskie­
go. Otóż w środę, dnia 10 gru­
dnia br. nastąpiło uroczyste poświęce­
nie i otwarcie nowo pobudowanego 
odcinka linii wąskotorowej Jarociń­
skiej Kolei Powiatowej z Grabiny do 
miasta Zagórowa w powiecie koniń­
skim.

Rano w dniu 10 bm. zebrali się na 
stacji macierzystej Jarocińskiej Kolei 
Powiatowej w Witaszycach pp. Pięk- 
niewski -— przewodniczący Wojewódz­
kiej Rady Narodowej, Maciejewski — 
naczelnik Woj. Wydziału Samorządo­
wego, starosta Kaczmarek, dyrektor 
PKP inż. Stodolski i inni.

Po skromnym śniadaniu w restaura­
cji dworcowej zebrani zajęli miejsca w 
specjalnie przygotowanym na tę chwi­
lę pociągu osobowym J. K. P., który po 
blisko 2 godzinnej jeździe (około 40 
km) stanął przed nowym odcinkiem 
kolei powiatowej w Grabinie. Tu w 
ołliczu licznie zgromadzonej ludności 
z najbliższej okolicy jako pierwszy 
przemówił p. starosta Kaczmarek na­
świetlając historie budowy nowego od­
cinka, który odtąd stanowić będzie 
ważną arterię łączącą upośledzone pod 
względem komunikacyjnym tereny za­
chodniej części powiatu konińskiego 
z powiatem jarocińskim i pośrednio 
z dalszymi ośrodkami Polski central­
nej i zachodniej. Prace budowlane w 
terenie rozpoczęto w październiku 
1946 r. Długość nowej trasy wynosi 
6,6 km. Koszta robót 5 947.000 zł, któ­
re w 2/s pokrył powiat jarociński a
------ —.....*........... .... ... —————-----

Z pieśnią do Was idziemy
Pod takim tytułem Wydział Kultu­

ralno-Oświatowy „Czytelnika" rozpo­
czął cykl audycji muzycznych, któ­
rych celem jest popularyzowanie mu­
zyki polskiej w miastach prowincjo­
nalnych i wioskach; szczególnie w 
tych ośrodkach, gdzie istnieją Koła 
członków „Czytelnika".

Pierwszy koncert odbył się w Jaro­
cinie przy tłumnym udziale słuchaczy. 
Wykonawcami koncertu byli: chór 
męski „Arion” z Poznania pod dyrek­
cją Witalisa Dorożały oraz soliści He­
lena Stroińska-Doruchowa sopran i 
Czesław Kamiński — baryton. Akom­
paniował prof. Karol Broniewski, za­
powiadał mgr Edmund Pacholski.

Wykonawców przyjmowano bardzo 
serdecznie, nagradzając produkcje, 
które stały na wysokim poziomie ar­
tystycznym, rzęsistymi brawami. Spra­
wna organizacja imprezy spoczywała 
w rękach pełnomocnika powiatowego 
i prezesa miejscowego koła.

Następne koncerty odbędą się w 
Kórniku, powiat- Śrem, oraz w Manie- 
wie i Kowanówku pod Obornikami.

przejął powiat koniński. „Przez pracę 
do potęgi Polski" — oto słowa wypo­
wiedziane przez p. starostę Kaczmarka 
na zakończenie przemówienia. Podob­
ną treścią nacechowane było równięż 
przemówienie przewodniczącego Wo­
jewódzkiej Rady Narodowej p. Pięk- 
niewskiego.

Po przemówieniach udano się w 
drogę nowym szlakiem kolejowym do 
Zagórowa. Skromny, lecz efektownie 
zbudowany domek stacyjny w Zagó­
rowie przybrany był zielenią i flagami 
o barwach narodowych Obok stacyjki 
ustawiono piękną bramę tryumfalną, 
na której umieszczono transparent z 
hasłem: „Pracujmy dla potęgi Polski 
Ludowej". Na przystanku oczekiwała 
gości przybyłych pierwszym pocią­
giem licznie zgromadzona ludność mia­
sta Zagórowa i okolicy oraz przedsta­
wiciele miejscowych władz, organiza- 
cvj społecznych i partyj politycznych. 
W chwili zatrzymania pociągu orkie­
stra miejscowej Straży Ogniowej ode­
grała marsza powitalnego. Następnie 
przemówił do zebranych burmistrz 
miasta Zagórowa p. Sznajder, wyra­
żając szczere zadowolenie miejscowej 
ludności z przeprowadzonej budowy 
linii kolejowej.

Piękne okolicznościowe przemówie­
nie wygłosił przed samvm aktem po­
święcenia nowej linii kolejowej ks. 
prałat Swiderski z Zagórowa. Dalsze 
przemówienia wygłosili dyrektor PKP 
inż. Stodolski, naczelnik Służby Ruchu 
p. Solecki, dyrektor Jarocińskiej Ko­
lei Powiatowej p Oleśnicki, starosta 
koniński p Rutecki. Na zakończenie 
orkiestra Straży Ogniowej 
hymn narodowy.

Dalszy ciąg uroczystości 
w Remizie Strażackiej w 
gdzie Zarząd Mieiski wraz z obywa­
telstwem urządził dla przybyłych 
przedstawicieli władz. wspólny podwie­
czorek, podczas którego odczytano 
treść depeszy do Prezydenta Rzeczypo­
spolitej „Przedstawiciele społeczeń­
stwa powiatów jarocińskiego i koniń­
skiego, województwa poznańskiego 
meldują Wam, Obywatelu Prezydencie 
otwarcie odcinka kolei wąskotorowej 
Witaszyce—Grabina—Zagórów, zbudo­
wanej wysiłkiem społeczeństw obu 
powiatów i przesvłają wyrazy hołdu 
i oddania oraz pełną gotowość tworze­
nia dalszych linij, jako cegiełki w gma­
chu Odrodzonej Polski Ludowej.

Depesze o 
również do 
Publicznej i

/

odegrała

odbył się
Zagórowie,

■zł„ popieranie przemysłu 
2 755 000 i bezpieczeństwo
1 304 000 zł.

Budżety przedsiębiorstw 
wynoszą: gazowni 12 210 000 
wyżką 1 049 000 zł, elektrowni 15 437 000 
zł, z nadwyżką 3 499 000 zł, wodocią­
gów 4 058 000 zł, z nadwyżką 301 000 
zł, rzeźni 14 141 000 zł, z nadwyżką
2 515 000 zł, targowiska 335 200 zł, z 
nadwyżką .61 00Ó zł, lasów miejskich
5 854 000 zł, z nadwyżką 3 587 000 zł, 
ogrodnictwa miejskiego 2 314 000 z nad­
wyżką 218 000 zł, taboru miejskiego
6 479 000 zł, z nadwyżką 1 514 000 zł, 
stolarni 1 016 000 zł, szpitala 8 448 000 
zł z niedoborem 63 000 zł, ośrodka 
zdrowia 1 189 000 -zł, z niedoborem 
503 000 zł, żłóbka miejskiego 1 998 000 
zł, z niedoborem 248 000 zł. domu star­
ców 285 000 zł. z niedoborem 73 000 zł 
i biblioteki miejskiej 679 000 zł, z nie­
doborem 302 000 zł.

Krotoszyn należy do miast mających 
zrównoważony budżet Jak wynika z 
podanych cyfr bardzo znaczne sumy 
przeznaczono na cele oświaty oraz kul­
tury i sztuki, a także zdrowie i opiekę 
społeczną uwzględniono w bardzo po­
ważnych kwotach.

Przebieg obrad nad budżetem był na- _ ....... ......... ....... .................... ..........
prawdę harmonijny i zgodny, co dowo-[polsce powstają coraz częściej. Koła 
dzi, że cała Rada Narodowa posiada'Młodzieży Wiejskiej „Wici". Jest to 
głębokie zrozumienie i znajomość po- jmożliwe dlatego, że szkoły średnie w 
trzeb miasta i jego ludności. I Polsce umożliwiły młodzieży chłop-

Po zatwierdzeniu budżetu uchwało- ] skiej dostęp do nauki, oraz wyrobienia 
na taryfę opłat za energię elektryczną Społecznego. Korzystając z tego mło- 
zatwierdzoną przez Ministerstwo, a o- dzież masowo uczęszcza do gimnazjów 
bowiązującą na terenie Zjednoczenia:i liceów nie zrażając się odległością, 
Energetycznego Okręgu Łódzkiego, do czy trudną komunikacją i pilnie chło- 
którego Krotoszyn należy. Taryfa bę-'nie wiedzę.
dzie uwzględniała różnicę między ener-! Nad wyrobieniem społecznym mło- 

Akademickiego Koła Ostrowian. Przy-!gią zużywaną w gospodarstwach domo- dego pokolenia wsi czuwa Wojewódz- 
bycie wszystkich członków obowiązko- wych i energią zużywaną w lokalach j ki Komitet Młodzieży Studiującej przy 
we. W programie wybór władz Koła. u —J’------ •'*- —' ”—d~

Za fałszowani^ dokumentów
Antoni Gruchot, zamieszkały w Koż- 

i minie, pow. Krotoszyn dla korzyści 
i własnych sfałszował dowód tożsamości 
konia, zmieniając jego wiek.

Sąd Okręgowy w Ostrowie wymie-
1 rzył mu za to karę 7 miesięcy więzie­
nia.

Walczak Antoni, zam w Kamieniu, 
pow. Jarocin sfałszował asygnatę na 
drzewo w celu odebrania większej 
ilości drzewa, niż się należało. Otrzy- 

Imał za to 8 mieś więzienia.

bna w Poznaniu zobowiązała się ćfla 
świata pracy zamawiającego ryby za 
pośrednictwem stołówek i warsztatów 
lu*b związków zawód, dostarczyć karpia 
gwiazdkowego w cenie 260 zł za kg.

Dzieła Władysława Marcinkow­
skiego w Ostrowie

W związku ze śmiercią znanego i ce­
nionego artysty-rzeżbiarza śp. Włady- > 
6ława Marcinkowskiego, warto przy-. 
pomnieć, że artysta ten wykonał cały; 
szereg prac, które do dziś znajdują się 
na terenie m. Ostrowa.

Jest on twórcą przepięknego wielkie­
go ołtarza z dużym posągiem Najświęt­
szej Marii Panny w marmurze w ko­
ściele farnym. Druga płaskorzeźba 
„Zwiastowanie Najśw. Marii Panny” 
dłuta Marcinkowskiego znajduje się na 
zewnątrz kościoła nad głównym wej­
ściem.

Dziełem Marcinkowskiego był rów­
nież wspaniały, dużych rozmiarów pom­
nik ks. kardynała Ledóchowskiego. 
Pomnik ten stanął w roku 1925, dla u-| 
pamiętnienia przebywania ks. kard. Le-j 
dóchowskiego przez dwa lata w wię-| 
zieniu ostrowskim. Piękny ten pomnik j 
został niestety w czasie okupacji zni­
szczony przez Niemców, (si)

Kiedy oświetlono ulice Ostrowa?
Często narzekamy na brak ośwetle- 

nia ulic w naszym mieście. Pamiętać' 
jednak musimy, że jeszcze przed 80 la­
ty Ostrów tonął w ciemnościach. Je-I 
dynie u zbiegu głównych ulic znajdo-; 
wały się naftowe kaganki

Przed 80 laty dopiero, dokładnie Wi 
dniu 21 listopada oświetlono miasto 
po raz pierwszy gazem. Było to pod-j 
ówczas wielkie wydarzenie. Potem na­
stąpiła rozbudowa urządzeń wodocią­
gowych i kanalizacyjnych. Do budowy 
elektrowni miejskiej przystąpiono 
piero po wojnie światowej.

Ceny detaliczne na ryby
Komisja Cennikowa ustaliła ceny 

taliczne za kilogram ryb obowiązują­
ce od 17 grudnia aż do odwołania’ 
. Karp 
200 zł,
— 130
— 105
— 85 zł, średnica II — 55 zł, drobnica 
I — 65 zł, drobnica II — 35 zł.

Równocześnie Komisja Cennikowa 
podaje do wiadomości, że Centrala Ry-

Z tygodnia przeciwgruźliczego
W ramach ogólnopolskiego „Tygod­

nia Przeciwgruźliczego” odbył się w 
Ostrowie wykład dra Straibużyńskiego 
pt. „Gruźlica i jej zwalczanie". Wstęp 

; na wykład był bezpłatny, toteż społe- 
Iczeństwo ostrowskie mogło zapoznać 
j się z niebezpieczeństwem tej naigroź- 
'niejszej choroby społecznej i podanymi 
i sposobami jej zwalczania

Zebranie Koła Akademików
I Ostrowian
1 W dniu 21 bm. o godz 14,30 odbędzie 
się w auli Gimn. Męskiego zebranie

j

handlowych, (ipe)

miejskich 
zł, z nad-

przewodzi/
olzr I

L^-J
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podobnej treści wysłano 
ministrów:. Administracji 

Komunikacji.
*

wypada, że miasto Zagó-Zaznaczyć wypada, że miasto Zagó­
rów z okazji otwarcia nowej linii ko­
lejowej przybrało odświętny wygląd. 
Wywieszone na wszystkich budynkach 
flagi narodowe czyniły wrażenie wiel­
kiego święta. Zagórów obchodził uro­
czyście swój dzień historyczny, który 
niewątpliwie jest początkiem nowej 
ery rozwoju miasta bo łączy je z dal­
szymi częściami kraju. (St. St.) •

Płoną „Wici” w sercach mMych
Kilkakrotnie już informowaliśmy, że 

.na terenie szkół średnich w Wielko-

T5
CM
bO

iAutomatyczna centrale telefoniczna
uruchomiono ostatnio w Jarocinie

do-

de-

300 zł, sandacz 230 zł, szczupak 
lin 200 zł, karaś 150 zł. okoń I 
zł, okoń II — 100 zł, leszcz I 

zł, leszcz II — 95 zł, średnica I

W ciągłym usprawnianiu komunika­
cji telefoniczno-telegraficznej Dyrekcja 
Poznańskiego Okręgu Poczt i Telegra­
fów dąży do jak największej rozbudo­
wy automatycznych central telefonicz­
nych. Wyniki tych starań są już dzi­
siaj bardzo jaskrawe. O ile przed woj­
ną istniały na terenie Wielkopolski 
dwie centrale automatyczne (obie w 
Poznaniu) o tyle po wojnie zostało już 
zmontowanych 29 przy czym otwarcie 
ostatniej z rzędu odbyło się w ub. so­
botę w Jarocinie.

Centrala automatyczna w Jarocinie 
posiada 300 połączeń, przy czym 200 
jest już czynnych. Równocześnie uru­
chomiono telefoniczną łącznicę między­
miastową. Około szybkiego wybudo­
wania centrali zasłużyli się pp. nacz.

żywioną działalność organizacyjną — 
zwłaszcza poza Poznaniem — wysyła­
jąc prelegentów dla zakładania, no­
wych kół licealnych Pomimo krótkie­
go okresu działalności zorganizowano 
już przeszło 40 kół Młodzieży Wiej­
skiej „Wici" zarówno w Poznaniu jak 
i w całym województwie. W samym 
Poznaniu istnieją 3 akademickie koła, 
oraz kilkanaście licealnych.

Działalność Komitetu ma na celu bu­
dzenie i rozwijanie świadomości wśród 
młodzieży wsi, przygotowanie ideolo­
giczne, oraz wyrobienie społeczne mło­
dego pokolenia dla dobra Polski Lu­
dowej.

Zarządzie Wojewódzkim „Wici" w Po­
znaniu. — Komitet rozwija ostatnio o-

« r -w-k • I TV ajbliższe posiedzenieŁlzis w roznanml m«j Rady
| się w poniedziałek, dnia

Piątek
Urbana 

Mścigniewa

Słońce wsch.: g. 7.59 
zachodzi: g 15.39 

Księżyc wsch.: g. 12.08 
zachodzi- g. 22.25

administracyjny Grabski i nacz. tele­
techniczny Prędkowski. Ponadto w pra­
cach montażowych zasłużył na wy­
różnienie starszy teletechnik ,p. An- 
towski.

W skromnej uroczystości otwarcia 
centrali wzięli udział przedstawiciele 
społeczeństwa jarocińskiego, władz i 
partyj politycznych. Poświęcenia do­
konał ks. dziekan Degórski, a symbo­
liczną wstęgę przeciął p. Kostro — dy­
rektor Okręgu Poczt i Telegrafów. W 
okolicznościowych przemówieniach 
podkreślono fakt wydajności pracy 
szeregu pracowników, przy czym za
ofiarną pracę dziękowali naczelnikom Rialto 
i technikom pp. Kostro i wicedyrektor .Znachor". Początek seansów o godz. 16, 
inż. Rybarski. (c)

TEATRY
Teatr Wielki — o godz. 19 — „Schehe- 

razada”. Jutro — „Tosca".
Państw. Teatr Polski — codziennie o 

godz. 19, a w niedzielę o godz. 15,30 i 19 
„Słońce w nocy" J. Dybowskiego.

Teatr Nowy — codziennie o godz. 19,30 
świetna komedia Blizińskiego „Pan Dama- 
zy", której przedstawienia zbliżają się ku 
końcowi wraz z występami jednej z naj­
lepszych artystek polskich Mieczysławy 
Ćwiklińskiej, która już wkrótce opuszcza 
Poznań. W przygotowaniu fascynująca 
sztuka Shawa „Uczeń diabła" z gościnnym 
występem Dobiesława Damięckiego i Ireny 
Górskiej.

Komedia Muzyczna — codziennie o 
godz. 19 „Księżniczka Czardasza"

Teatr Aktora i Lalki — o godz. 18 — 
„Pan Tom buduje dom" (dochód przezna­
czony na budowę kościoła św. Marcina).

Klub art. „Maska" w kaw. „As" pl 
Wolności 4 — „Bo „szpcirt" musi być" — 
początek o godz. 21.

KINA
Apollo — „Ludzie bez skrzydeł”. Bałtyk

„Spotkanie". Muza — „Zwycięzcy stepów”
„Paweł i Gaweł”. Warta —

• Wojewódz-
Narodowej odbędzie 

się w poniedziałek, dnia 22 bm. w 
Białej Sali Urzędu Wojewódzkiego w 
Poznaniu przy pl. Kolegiackim 17. Po­
czątek obrad o godz. 10.

Wspólna konferencja powiatowych 
aktywów OM TUR i ZWM po­

wiatu poznańskiego odbyła się przed 
kilku dniami w Poznaniu. Konferencji 
przewodniczył p. T. Nowicki przewod­
niczący Zarządu Powiatowego ZWM. 
Referaty ideowe omawiające rolę mło­
dzieży w odbudowie kraju wygłosili 
pp.: Guziałkówna (OM TUR i Gmerek 
(ZWM).

/^bszerne sprawozdanie o wynikach 
akcji zbiórkowej na odbudowę 

Ratusza Poznańskiego przedłożył pre­
zydent Poznania mgr Sroka na ostat­
nim zebraniu Komitetu Obywatelskiego 
Odbudowy Ratusza. O ile w r. 1945 
zebrano 285 364 zł a w r. 1946 
2 673 442 zł, to w r. bież, akcja zbiór­
kowa przyniosła kwotę 7 021 565 zł. 
Z ogólnych zysków wydano na odbu­
dowę i cele administracyjne 7 439 655 
zł Przy dotychczasowej odbudowie 
Ratusza specjalne zasługi położyli pp.: 
inż. Ballenstaedt, oraz arch. Sawicki i 
Sławski. Program prac na rok przyszły 
zreferował arch. Sławski wskazując na 
szereg trudności, które hamują tempo 
odbudowy. W dyskusji zgodnie stwier­
dzili wszyscy, że odbudowa wieży ra­
tuszowej prowadzona jest nie tylko 
sprawnie, lecz również bardzo tanio.STRONA 4 Nr 348 ABC
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♦ rj OKAZJI 1000-nego nu- ♦
: £1 meru „Głosu Wielkopol- t
t skiego" napłynęły do naszej | 
f redakcji tysiące listów. Czy- ♦ 
l telnicy naszego pisma z miast, |
♦ miasteczek i wiosek nie tylko ❖
♦ Wielkopolski i Ziemi Łubu- |
♦ skiej, ale Pomorza, Śląska i ♦
♦ innych stron kraju nadesłali | 
J nam moc życzeń.

;♦ Spodziewaliśmy się 
4 znać musimy — że lii

j — przy- 
że listy te za­

wierać będą surową krytyką. 
Z zadowoleniem czytaliśmy 
w nich przeważnie słowa po­
chwały i uznania. Było to dla 
nas bardzo miłą niespodzianką. 
Listy, które omawiały nasze 
niedociągnięcia, wskazywały 
wady, krytykowały były dla 
nas bardzo cenne, gdyż w ten 
sposób będziemy mogli w mia­
rę możności pójść po linii ży­
czeń naszych czytelników.

Wiemy, że nasze pismo 
wszystkich życzeń nię. będzie 
mogło zrealizować. Na to 
wpływa bardzo wiele czynni­
ków jak przede wszystkim: 
ograniczona ilość stron i mały 
format. I dlatego z góry prosi- 

'♦ my o rozgrzeszenie. Będziemy 
$ jednak starali się, aby nasza 

gazeta była w dalszym ciągu 
z dnia na dzień lepszym, nie­
odzownym informatorem i 
przyjacielem dla każdego do­
mu. Dlatego prosimy o dalszą 
współpracę wszystkich czytel­
ników przez nadsyłanie do 
naszej redakcji swoich uwag, 
spostrzeżeń, bolączek nie wy­
łączając codziennych kłopo­
tów. Przyczyni się to niemało 
do ulepszenia naszej gazety.

Tym zaś, którzy podzielili 
się z nami swoimi uwagami, 
i tym wszystkim Czytelnikom 
i Przyjaciołom naszego- pisma 
oraz Kolegom dziennikarzom, 
którzy przesłali nam z okazji 
1000-nego numeru życzenia i j 
słowa zachęty, składamy ser- t 
deczne podziękowanie. t
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Posiedzenie WRN
Prezydium Wojew. Rady Narodowej 

komunikuje, że najbliższe zwyczajne 
posiedzenie WRN odbędzie się w po­
niedziałek, dnia 22 bm. w Białej Sali 
Urzędu Wojewódzkiego przy pl. Kole- 
giackim 17. Początek obrad o godz. 10.

Recital chopinowski RaoulaKoczalskiego
Raoul Koczalski jest przedstawicie­

lem wymierającej już dziś generacji 
chopinistów. Jako uczeń Mikulego 
(ucznia Chopina) jest on w linii pro­
stej" spadkobiercą bliskich wzorom 
autentycznym tradycyj wykonawczych. 
Niezależnie od interpretacji, która jest 
wynikiem jego oryginalnej mentalno­
ści i struktury duchowej, interesującą 
jest jego technika. Chopin sam był 
wielkim pianistą i tajniki swej szkoły 
fortepianowej przekazał licznym ucz­
niom. Nici tej tradycji już się dawno 
zerwały. Już od czasów Rubinsteina 
i Busoniego rozwój gry fortepianowej 
poszedł innymi torami a twórczość 
współczesna otworzyła jej dalsze nowe 
możliwości. Któż wie czy Koczalski nie 
jest dziś ostatnim Mohikaninem skoli- 
gaconym z tamtą linią."

Uderzenie jego przywodzi na myśl 
słowa pani George Sand o „aksamit­
nych palcach” Chopina. Sugestie takie

nasuwa filigranowa lekkość jego 
passaży, lotność gam, wielobarwne mo­
delowanie różnymi odcieniami pianissi- 
ma. Koczalski umie również dać im­
puls dużego tonu, ale małymi zdumie­
wająco środkami t. j. przy bardzo nie­
wielkim zużyciu fizycznej siły. Bardzo 
ciekawym dokumentem 
na przez niego metoda

Romantyzm i pewna 
ryczna, nieco chwilami 
zestrajają się ściśle z 
wetką artystyczną. Ma to swój oso­
bliwy powab i urok — że tak powie­
my — dziejowy. A w historii odkry­
wamy wszak często wartości nowe i 
cenne. Czyż Impromptu As-dur, Ber- 
ceuse z opalizującą ornamentyką albo 
etiudy F- dur czy Ges-dur to nie re­
welacje wirtuozowstwa i najwyższego 
kunsztu artystycznego? Może ktoś po­
wie, że to biżuteria antyczna! To moż­
liwe, lecz jest oryginalna. (z. s.)

byłaby napisa- 
gry-
miękkość li- 
za rozlewna 

całą jego syl-

♦
St. 38. Pobieranie przez właściciela opłat 

za karty wymienne w wysokości ponad 
3 zł uzasadnione jest jego efektywnymi 
kosztami manipulacyjnymi związanymi z 
wystawieniem kart wymiennych. Natomiast 
w wypadkach gdzie nieruchomością zarzą­
dza płatny administrator opłata za kartę 
wymienną nie może przekraczać 3 zł.

P. Szarotka, Ostrów. Jeżeli przyznana 
przez Sąd renta alimentacyjna jest niewy­
starczająca, może Pani wnieść o zmianę 
wysokości. Z braku tytułu nie może Pani 
żądać wydania węgla przysługującego mę­
żowi od swego pracodawcy.

P. Polaszkówna G., Krobia. — 1) Czynsz 
za mieszkania na terenie całego kraju nie 
inoże przekraczać norm z roku 1939. Wła­
ścicielowi nie wolno czynszu ponad normy 
z roku 1939 podwyższa' z tym, że jest 
uprawniony do pobierania opłat za świad­
czenia uboczne, jak za wodę, światło, wy­
wóz śmieci itp., proporcjonalnie do wiel­
kości zajmowanej powierzchni oraz ilości 
osób. Za zgodą stron istnieje możliwość 
ustalenia miesięcznego ryczałtu na pokrycie 
świadczeń ubocznych bez potrzeby rozlicza­
nia opłat dodatkowych każdego miesiąca.
2) Celem zapobieżenia eksmisji należy 
czynsz w wysokości niespornej przesłać 
właścicielowi przekazem pocztowym lub 
złożyć go do depozytu sądowego. Zale­
głości czynszowe (nie za świadczenia ubocz­
ne) za dwa okresy płatności uzasadniają 
żądanie eksmisji.

R. F., ul. Robocza. — 1) Ubezpieczenie 
od ognia nieruchomości jest obowiązkowe. 
Ponieważ czynsze przedwojenne nie pokry­
wają nawet najkonieczniejszych 
utrzymania domu, 
czeniowa obciąża 
nie do wielkości 
powierzchni. — 2) 
zany przedłożyć lokatorom oryginały kwi­
tów do wglądu, aby umożliwić im skontro­
lowanie wysokości kwot na nich z tytułu 
świadczeń ubocznych przypadających. —
3) Opłaty związane z utrzymaniem stróża 
ponoszą lokatorzy, o ile łączna kwota uzy­
skanego czynszu z całej nieruchomości oraz

za świadczenia uboczne nie wystarczą na 
koszty opłacenia stróża. — 4) Jednostronna 
podwyżka czynszu poza normę z roku 1939 
jest niedopuszczalna.

Stały Czytelnik — Wielowieś. Pytania 
Pańskie nie uotyczą działu „Prawo a żyJ 
cL". W sprawie emerytury zechce się Pan 
zwrócić do P. Z. U. W. Poznań — Plac 
Ratajskiego.

„Odpowiedź" — Solec. Zamierza Pan 
wystąpić na drogę procesu cywilnego prze­
ciwko Skarbowi Państwa, radzimy zwrócić 
się do Prokuratorii Generalnej z wnio­
skiem o zapłatę kwoty przez Pana żądanej.

Tabela wygranych 51 loierii
7-ty dzień ciągnienia IV-tei klasy

Wygrane po 500.000 zł padły
Nr Nr 18724

37076
42246
58403
64688

Katowicach) 
Poznaniu) 
Zakopanem) 
Łodzi) 
Ełku).

na

na

na

kosztów 
dlatego składka ubezpie- 
lokatorów proporcjonal- 
zajmowanej przez nich 
Właściciel jest zobowią-

(w 
(w 
(w 
(w 
(w

Wygrane po 100.000 zł padły
Nr Nr 2419, 8594, 25844,32477.

Wyragne po 20.000 zł padły
Nr Nr 5019 5200 5978 17264 17838 
23724 33238 43417 45385 47219 50441 
57842 62218 74613 74852 78595 79298

Wygrane po 10.000 zł padły na 
Nr Nr 3419, 3446 4861 
11750 
15354 
18877 
24300 
27729 
34175 
42099 
47999 
51274 
58340 
61965 
73644 
76463 
83073

11932 
15670 
19075 
24418 
28153 
34585 
42804 
48469 
53152 
59252 
65620 
74216 
77105 
84556.

12740
16538
22345
26004
30638

11711
14946 
18841
23610 
27293

12379
16117
20904
25190
28685
35066, 36204
43263
48564
54706
60278
65661
74611
78517

43688
50208
54964
60330
67298
75617
80437

8416
13268
18502
23093
26092
31602 32360
38044
44118
50227
55463
61422
67704
75817
81294

38119
46889
50286 
56626 
61728 
71087 
75826 
82462

PIjBtj Poznania m
W ub. niedzielę odbył się między- 

okręgowy mecz pływacki Siąsk—Po­
znań w Bytom:u. Pozmańczycy zostali 
mile przyjęci, sprawili jednak zawód 
przybywając w składzie wybitnie rezer­
wowym. Choroby, kontuzje 1 inne oko 
liczności zdziesiątkowały zespół po 
znański. Rekordzistka Polski — Jana- 
sówna uiegła kontuzji nogi na 2 dni 
przed wyjazdem. Zabrakło na starcie 
Szelągiewiczówny, Ratajczaka Br.. Po­
tockiego, Jareckiego, Owczarczaka. Po- 
prawiaka a już w Bytomiu na treningu 
młoda craulistka — Żurkówna skoczyła 
do wody tak nieszczęśliwie, że ulegta 
kontuzji głowy. W sumie drużyna po­
znańska nie miała nic do pow;edzen’a 
i walka o pierwsze i drugie miejsce była 
sprawą czysto wewnętrzną pływaków 
śląskich. Jedynie Cichoński potrafił 
wejść pomiędzy tandem: Szołtysek — 
Langner. Bieg na 100 m stylem kla­
sycznym był niezwykle zacięty j przy­
niósł doskonałe wyniki całej czwórki. 
Cichoński pobił rekord okręgu poznań­
skiego o całą sekundę osiągając 1.20,9.

Ogóląe wyniki były doskonałe. Ra­
mola uzyskał na 100 m dow. 1.05,2 
a Wąs na 100 m wznak 1 17.5. Płynąca 
bez konkurencji Kaletowa uzyskała na 
100 m klas. 1.35,6 i gdyby pływała Ja- 
nasówna, padłby przypuszczalnie nowy 
rekord Polski. Na wyróżnienie zasłu­
guje także Tedling z Poznania, który 
na 100 m dow. uzyskał swój rekord 
życiowy wynikiem 1.09,8.

W piłce wodnej drużyna Śląska, bę­
dąca nieoficjalną reprezentacją Polski, 
była o klasę lepszą od drużyny po­
znańskiej, która nawiasem mówiąc zo­
stała bardzo nieszczęśliwie złożona. 
Wynik 8:1 jest jednak za wysoki, gdy2 
Poznaniacy braki techniczne i kondy­
cyjne nadrabiał, ambicją, będąc okre­
sami równorzędnym przeciwnikiem.

Ważniejsze wyniki techniczne były 
stępujące:

Panowie:
100 m dow. 1) Ramola (Sl) 105.2; 2) 

dała (Sl) 107,5; 3) Teding (Pz) 109,8.
100 m klas. 1) Szołtysek (Sl) 1 19.9 (!) 

2) Cichoński (Pz) 1.20.9 (nowy rekord okrę­
gu poznańskiego); 3) Langner H. (Sl) 1.22.8 
4) Żmudziński (Pz) 1.22.9.

100 m wznak. 1) Wąs (Sl) 1.17.5 (!) 2) 
Langner E. (Sl) 1.20.2.

Sztafeta
2) Poznań

Sztafeta
2) Poznań

Sztafeta
2) Poznań

Sztafeta 5X33 m. 1) Śląsk 1.35.4; 2) Pbz- 
nań 1.40,—

Panie
100 m dow. 1) Bemówna (Sl)

2) Liszkę (Sl) 1.24.8.
100 m klas. 1) Kaletowa (Sl) 1.35.6 
100 m wznak. 1) Szymikówna (Sl) 
Sztafeta 3X100 m zm. 1) Śląsk 

2) Poznań 5.25 4

4X200 m.
11.36,5
4X100 m
6 03,9.
3X100 m
4. 24,4.

dow.

klas.

zm.

iii

na-

Pu­

1)

1)

1)

Śląsk 10.40,4;

1.23.2;

1.37.5
4.51.2

biurowe
Sprzedaż

0/534

MARIAN BESSERT
Poznań, plzac Wolności 2 obok PKO

Niniejszym zawiadamiamy Szanowna Klientelę, Q 
że w dniu dzisiejszym otwieramy tJ

skład detaliczny kawy i herbaty 
przy placu Wolności 6

St. Mil»chowski M
Spadkobiercy

Specjalność: Codziennie świeżo palona kawa O 
J2-489 w wyborowych gatunkach O

Maszyny
Zakup

niniejszym przetarg na sprzedaż większej 
ilości butelek i słoi aptecznych ze szkła 
białego i oranżowego.

Wzory obejrzeć można w pokoju nr 2 w 
godzinach od 8—14.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 29 grudnia 
o godz. 10-tej.

Dyrekcja Przemysłu Miejscowego za­
strzega sobie prawo swobodnej oceny i wy­
bór ofert, podział towaru między kilku ofe­
rentów, ewentualnie nieprzyjęcia żadnej.

Dyrekcja Przemysłu Miejscowego 
Wł. Mosiężny

Dyrektor Naczelny
12-4156

z” 8,

WcJDy IWLOŃSKIE. g 
fcLf Falkiewicza -

NAJMILŚZE PODARKI

Duża obniżka cen na 
Ozdoby choinkowe i lampy naftowe

Poznańska Hurtownia Szkła
Poznań, ui. Magazynowa 1a, fel. 22-98

Termosy nadeszły! p>896

x 5
♦♦Samochody

ciężarowe, na chodzie i z brakami, Fordy 
3 ton., Berliety 5 ton., Amfibie i inne już 
Od 150 000 Zł.
Motocykle .maszyny do szycia i podstawy 
do nich, lustra, radiosprzęt, półkalosze itp.
sprzedaje okazyjnie tanio

Dom Handlowy J.SkÓfiHSka
Poznań, Solna, róg Kościuszki - Tel. 525-22

i 79-35
Dełalp 7830 Hurf

I
Sprzedawca 

potrzebny
na stałą dobrą posadę do składu narzędzi
1 artykułów technicznych.

Oferty z referencjami Biuro Ogłoszeń „PAR“ 
Poznań — Ratajczaka 7 pod nr 12,718. p7947 '

w a a 1
uchylne, analityczne, 
automatyczne, precy­
zyjne, dziesiętne, ap. 
tekarskie

kupno - sprzedaż - naprawa

figliiskl Poznali, ul. Freiiiy 1
Tel. 25-55. p7922

CERATY
BUKOWSCY
Poznań, SL Rynek 98/100
wejście z ul. Żydowskie!

^naprzeciw kościoła)
rel. 95-56 d7941

Skradziono

maszynę
do pisania 

marki „Continental" 
nr ewid. 805649-1. —
Ostrzega się przed na­
byciem. Własność Zwią­
zku Inwalidów Cywil­
nych, Wdów i Sierot 
w Poznaniu, Pl. Kole- 
giacki 16. 46557

&
operacyjne, f

POLACZEK
TARNÓW ę

ul. Wałowa nr

• iWw

Sztafeta 4X100 m klas. 1) Śląsk 6.53.5 
2) Poznań 7.23.1.

Skoki wygrał Graber (Sl) przed Gajew­
skim (p2(

Mecz piłki wodnej prowadzony był fair 
i nadzwyczaj dżentelmeńsko. Nie było do­
słownie ani jednego umyślnego faulu. Po 
żywej 1 szybkiej grze Ślązacy ,,zaapliko­
wali" Poznańczykom 8 bramek (do przer­
wy 4 : 1). Bramki zdobyli Kulawik 4, Pa- 
pes 2, Zemyr i Hallor po jednej. Honoro­
wą bramkę dla Poznatfia strzelił w pierw­
szej połowie Jaworowski.

Organizacja b. sprawna. Publiczność 
zgromadzona w liczbie 1500 osób zacho­
wywała się niezwykle obiektywnie, (jaw)

4Ś

Może śmiało po­
wiedzieć że poło­
wa licznych gości 

przychodzi dla przyjemności ujrzenia 
jej zą bufetem. Miło jest popatrzeć 
na jej uśmiechniętą twarz o delikat­
nej wiośnianej cerze. A ona cieszy się 
swoim powodzeniem i przyznaje, że 
wszystko zawdzięcza pielęgnacji cery 
kremom matowym i pudrom ,,Anida“

Skład ekipy węgierskiej
na mecze w Polsce

Do Polskiego Związku Bokserskiego 
wpłynęło od Związku Węgierskiego pi­
smo, w którym Węgrzy podają imien­
ny spis swej ekipy przybywającej na 
dwa spotkania do Polski, Wraz z ofi­
cjałami ekipa liczyć będzie 16 osób.

Nazwiska reprezentantów są nastę­
pujące (od wagi muszej do ciężkiej:

Fogarasi Mihały Bogacs Laszio, Szu- 
mega Rudolf, Vajda Laszio, Zahorszty 
Laszio, Papp Laszio Kapocsi Gyorgy, 
Mihalyi Istwan. Jako rezerwowi prze­
widziani są: Bednai Josef, Marton Jo- 
sef, Bene Geza, (ii

Obra ?Zbęszyń;
W niedzielę, 21 bm. o godz. 19 w 

sali Willa Flora przy ul. Grunwaldz­
kiej 3 odbędą się zawody bokserskie 
o mistrzostwo klasy B pomiędzy oc- 
znańskim Zrywem a Obrą ze Zbąszy­
nia.

Zryw

'tt 
f 

Spółdzielnia Spożywców |
!f!

z odp. udz.
Poznań — ulica Dąbrowskiego 83 85 — Telefon nr 33-89. 

podaje do wiadomości swym udziałowcom, że przy pomocy „Spo­
łem" Okręgowego Oddziału Spożywczego w Poznaniu sprzedaje 
w terminie do dnia 24 grudnia br. następujące przydziały świą­
teczne:

na
na
na

ode. nr 18 leg. członk. 2 kg cukru pozłl4G,—
ode. nr 19 leg. członk. 2 kg mąki psz. po zł 45,—
ode. nr 20 leg. członk. 5 jaj po zł 17,—

Wymienione towary nabyć można we wszystkich sklepach
Spółdzielni 12-491 II_______________________________________

3000 modnych kapeluszy |
l 

w kolorach brąz, popielaty, zielony i inne J 
włochate gładkie 3

1.383,— zł 1.747,— zł 7
nadeszło

GORSETY prze­
ciw gruźlicy I 
skrzywieniu krę­
gosłupa PRO- 
STOTRZYMACZ, 
PROTEZY nóg i 

k rąk. APARATY 
1 PASY przepukli- 
/ nowe i przeciw 
' obniżeniu: żołąd­

ka, macicy, po- 
Wysyłka pocztą).

Kajeigololjoszozaiillalczali
Poznań, Stary Rynek 73/4 — Telefon 99-19

Remont maszyn 
parowych

i urządzeń dla gorzel­
ni itp. wykonuje war­

sztat mechaniczny
Aleksander Gbur 
Opalenica. 40519

Wyszedł z druku w ogra­
niczonym nakładzie

TERMINARZ
NA KOK 1948. 

przeznaczony dla sfer, 
prawniczych, samorządo­
wych, przemysłowych i 
wolnych zawodów. Opra­
cowanie fachowe, format 
21X30. Cena egzemplarza 
zł 550,—. Zapotrzebowania 
kierować pod adres: Za­
chodnia Agencja Reklamy 
Wrocław, Pl. Solny nr 11. 
Konto P. K. O. VIII 748. 
K. K. O. pow\ Wrocław 
F. 283. 12-435

Poważna fabryka konserw
przyjmie zaraz:

ksiewuo (siłę wyMiMswaaa)
z? znajoMkia kresewki

Oferty ,.Głos Wielkopolski" nr 12-457

Nr 348 STRONA S



"ftatfi
x ffilębitnej Siątki
napisał iltrstr.
TM. H. Nowak }M WronieeM

To był doprawdy wyczyn. 
Całego transportu dzieci nie 
udało się wprawdzie uratować; 
ale chociaż te dwa wagony. U- 
mieszczenie dzieci w samocho­
dach, szybka jazda w kierunku 
Warszawy i oddanie biednych 
sierót pod opiekę „nowych” 
matek w Warszawie — wszy­
stko to przeszło niby sen.

I już widzimy Stacha w bra­
mie domu przy Senatorskiej. 
Bije mu serce, bo oto...

nadjeżdża duży mocny samochód 
banku niemieckiego. Furgon stanowi 
przeszkodę nie do ominięcia. Samo­
chód staje.

W tej chwili zajeżdża inny, mały 
osobowy samochód. Wyskakują z nie. 
go nasi chłopcy obsypujący ciężarów­
kę gęsto z automatów.

F^i NIEBYWAŁA OKAZJA
Na skutek reorganizacji Państwowej Cen­

trali Handlowej Oddział Rozrachunkowy roz­
przedaj© po

WIELKIEJ OBNIŻCE CEN
instytucjom handlowym, spółdzielczym, Samopomocy Chłopskiej,

Związkom Zawodowym i kupcom prywatnym
Na składz e znajdują się w bogatym asortymencie 

Wyroby szklane
szklanki, kieliszki, serwisy komplety i sztuki pojedyncze

dziale chemicznym
farby, mytjła, barwniki, kremy, pasty i proszek do zębów

dziale żelaznym
garnki, łańcuchy, szufle, łopaty, osie do wozów, okucia 
budowlane, hacele, siekiery, kilofy, młotki, patelnie 

Oraz części maszyn rolniczych
korpusy, lemiesze, odkładnice i sprężyny

Ozdoby choinkowe i ognie sztuczne bengalskie
Instytucje Handlowe, Spółdzielnie, Związki Zawodowe i Kupcy 
prywatni zechcą zainteresować się WIELKĄ AKCJĄ ROZPRZE- 
DA2Y, która pozwoli im zaopatrzyć ŚWIAT PRACY w artykuły 

pierwszej potrzeby.
W związku z nadchodzącymi Świętami Bożego Narodzenia 

Państwowa Centrala Handlowa postanowiła umożliwić ludności 
TANIE ZAOPATRZENIE SIĘ W NIEZBEDNE DLA KAŻDEJ 
RC )ZINY ARTYKUŁY i dlatego sprzedaż odbywa się po spe­

cjalnie zniżonych cenach.

PAŃSTWOWA CENTRALA HANDLOWA
Oddział Rozrachunkowy

Sprzedaż: Sw. Marcin 65, telefon 525-68.
Węglowa 30, telefon 21-59.

W

W

12-470

Wolne posady

Kucharka od 1 stycznia 1948 
potrzebna. Bufet kolejowy — 
Ostrów Wlkp. f355
Apteka Miejska w Gnieźnie po­
szukuje magistra(y). 12-419

Ekspedientka branżv galante- 
ryjno-włókienniczej ‘zaraz po­
trzebna. Świadectwa koniecz­
ne. Zgłoszenia z, odpisami 
świadectw kierować: Fr. Bycz- 
kowski* Gorzów, “Wlkp... Chro­
brego 27. ■ 12-453

Mydlarz

Z samochodu wypadają Niemcy: 
wywiązuje się strzelanina, trafieni 
padają na bruk; jeden, drugi i trzeci.

Stachowe serce wali w piersi mło­
tem. Już jego towarzysze z „Tali” 
zajmują bankowy wóz i... ' „chodu” i 
w nogi. Za nimi trupy. Pojechali — 
odetchnął Stach — i już go nie było.

ff-M OCŁOSZE/VIA
Biuro Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8—19-tej, w soboty od 8—17-tej w Poznaniu przy ui Wysptafi 
>krego 10 I piętro — Tel. 64 75 i 62-70 (wewn 5) — Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada

Wyższe Kursy Księgowości 
Przebitkowej ramowego planu 
kont dla zaawansowanych roz­
poczynam 5 stycznia. Kursy 
Handlowe, Smólskiego, Waw­
rzyniaka 33. 12-379
Księgowości z przebitkową 
uproszczoną ; podatkową do 
całkowitej pewności bilanso­
wej wyuczają Kursy Handlo­
we PI. Wolności 2. 46587

Sprzedaże
Maszyn biurowych: kupno — 
sprzedaż — naprawa. Piotr 
Pieprzycki. aleje Marcinkow­
skiego 26. tel 23-62. Prze­
pisywanie. powielanie. p7502
Biurka, szafy, stoły, stoliki, 
pod maszynę, krzesła, fotele, 
różne inne meble, wielki wy­
bór,, korzystnie. Janiak, Po­
znań. Rybaki 6, w podwórzu. 
Tel, 49-56. p7487

*2
* s

Jadalnię nowoczesną U..X 
sprzedara. Daszyńskiego 54, 
stolarnia k2192

tanio [ Pianino Seilera, okazja. Zygm.

Złoty zegarek męski. Adres 
wskaże Czytelnik, Armii Czer­
wonej 1, nr. 4053 C4183
Sprzedam motocykl. 200 cm" 
kompletny, tanio. Armii Czer­
wonej 7 m. 1. C4178
Radio trzy lampowe 4.500,
Kolska 22 m. 4. Przedm War­
szawskie. C4176
Koń na kółkach duży, kryty 
skórą, Szewska 20a m. 2.

 C4175
Piec żelazny szamotowy, kurt­
ka damska skórzana, Źupań- 
skiego 22 m. 6. k2196
Kurtkę, obrazy, lornetkę, ze­
gary, zegar elektryczny^ wy­
żymaczkę, odkurzacz elek­
tryczny Adres wskaże Glos 
Wlkp. nr. 46565.

Kremy do obuwia 
Frotery do podłóg

Płyn do czyszczenia metali 
Woski adhezyjne do pasów 

Proszek do czyszczenia 
zawsze pierwszej jakości

Tapczany, materace. .Rekor- 
da“ Stary Rynek 29. przy 
Ratuszu. 45197

p 7537

Augusta 3 m. 3. 12-403
Konia na biegunach sprzedam
Poznańska 42 m. 11. 46522
Chcesz na gwiazdkę coś dobre 
go, kup pianino u Fr Zieliń­
skiego. Kopernika 6, m. 12.

46306

Jabłka
hurtownie sprzedaje 

PODGÓRZE nr 26 27. 
boczna, Sw. Wojciecha 

C4177

Bilard — prawie nowy ma­
szyna do wyrobu masła. Kal- 
liera 2 m. 15. 46558
Radio Telefunken Super 3-za- 
kresowy 4-lampowy. M. Fo­
cha 71 m. 1. ’ 46513
Dom małe miasteczko wolne 
mieszkanie ogrodem 800.000 
sprzeda, Juska, Poznań, Kor­
deckiego 26 Górcąyn. 46555- - Sorcęyn
Oponę 16X525 Gnieźnieńska
1 m. 6. 46550

... ........ ....... ......... ......
Willa wolnym mieszkanie#, 
cgród garaż, blisko tramwaju 
2 miliony. Willa zburzona, 
zdolna odbudowy, kanalizac­
ja, światło, 850.000 sprzeda 
spiesznie. Nowak, Wyspiań­
skiego 16 m. 1. 46547

Zaspokoi pragnienie
..Ir ma**
Telefon 47-18

7/55

KUPIEC
dla Spółdzielni Rze­
mieślniczej w Poznainu 

biegły, inteligentny, 
znający księgowość 
spółdzielcz.ą potrze­
bny. Oferty. Gt Wiel­
kopolski pod 46569..

Dziewczyna z gotowaniem 
przychodnia potrzebna zaraz 
Dąbrowskiego 51 m. 1. 46549
Uczeń piekarski może się 
zgłosić. Głębocki Sw. Marcin 
5. 46539

do produkcji 
mydła i proszków 

pofrzebnyzaraz
Oferty Biuro Ogło­
szeń ,.PAR“ Poznań 
Ratajczaka 7, pod 
nr 12,773. p7984

Kuchenne urządzenia, komple­
ty oraz oddzielne sztuki, tanio 
i dobrze. Janiak. Poznań. Ry­
baki 6, w podwórzu. p7493
Fortepiany sprzedaje i kupuje 
Magazyn Fortepian'w. Sw 
Marcin 22. w podwórzu, tel. 
23-91._______ p7398
Krzesła kawiarniane, biurowe, 
różne inne, wielki wybór. St 
Janiak. Poznań Rybaki 6. 
_____________________ p7740

Wiertarka elektryczna na me­
tal, Patefon walizkowy oka­
zyjnie, Daszyńskiego 45 m. 8 
_ _______  .k2195
Pieska młodego, 'adnego po- 
kojowczyka sprzedam, Wierz- 
bięcice 16 m. 2. k2194
Lalka okaz 7o cm dług’, wóz­
kiem 17—19. Roosevelta 2
ml. 46578

Panienki do tłumaczenia ksią­
żek z niemieckiego na polski 
poszukuje. Radioekspert, Śnia­
deckich i. p7929
Praktykant z ukończoną szkolą 
rolnicza potrzebny od 1. 1. 
1948 na majątek okcło Pozna­
nia. Of. Glos Wlkp nr 46511.

Powiatowa Spółdziel­
nia Rolniczo-Handlowa 
w Obornikach ogłasza 
. KONKURS

na 
kierownika Spółdzielni 
ze znajomością księgo­
wości i handlu zbożem

12-453

Fryzjerka na stałą wypomóż- 
kę zaraz. Lodowa 41. 46572
Pomoc domowa potrzebna, 
Szamarzewskiego lo m. 8.

C4180
Pomoc domowa 
zaraz potrzebna, 
23 skład

gotowaniem
Wroniecka

C4179

Gospodyni samodzielna z do­
brymi świadectwami na pro­
wincję do młyna zaraz, warun­
ki bardzo dobre Zgłoszenia: 
Dom Konfekcyjny. Dąbrowskie­
go 8. p79i5

Potrzebna gosposia do lat 55 
która by prowadziła małe go­
spodarstwo u samotnego pana 
przy Poznaniu od zaraz. Of. 
Głos' Wlkp. nr. 46533.
Ekspedientki rzeżnickie po­
trzebne zaraz, Wrocławska 8 

46523

Osoba do dzieci po południu 
poszukiwana tel. 72-95. Pro­
fesor Jonscher. c4174
Inteligentna panienka do 
dwojga dzieci zaraz. Długa 5 
m. 6. ' 46583

Magistra(y) lub pom. aptek, 
(wojew egzam.), z dłuższą 
praktyką, poszukuję od 1. 1. 
1948 Nowa Apteka. Jarocin.

p7920

Kierownik 
księgowości 

siła rutynowana
2 księgowych 
z długoletnią praktyką 

zaraz
Zgłoszenia osobiste w R.
Ć. A. Poznań, pl. Wolności 3
Ref. Pers. 8—13. 46423

Poszukujemy zaraz 

ekspedientki 
branży tekstylnej, siły 
młodszej, kwalifikowa­
nej. — Zgłoszenia z ży­
ciorysem 
SPÓŁDZIELNIA SPO­
ŻYWCÓW „.JEDNOŚĆ” 
ul. Dąbrowskiego 83 85 
telefon 33-89. 12-493

Krojczyni mistrzyni pierwszo­
rzędna potrzebna do salonu 
mód w Poznaniu. Of. PAR Po­
znań, Ratajczaka 7 pod 12.775 

p7986

Szuka posady

Księgowy przyjmie jeszcze pra­
ce dorywcze bilanse, podatki. 
Pierwszorzędne zlecenia. Zgło­
szenia: tel. 93-13. 46270
Księgowy-bilansista prowadzi 
różnym przedsiębiorstwom —- 
Ul. Prusa 20 m, 7. c4156

Sanatorium dla dzieci w
Kiekrzu pod Poznaniem po­
szukuje pielęgniarki dyplo­
mowanej. Pensja 9000 zł i 
utrzymanie. Wnioski kierować 
do Sanatorium. 46566

Rutynowany kierownik rachu­
by, księgowy zmieni posadą. 
Oferty z podaniem warunków 
Głos Wlkp. nr. 46562.

12. br.

Domek 2 pokoje, kuchnia szo­
pa, tanio sprzedam. Wioślar­
ska 53, Rataje 46541
Sypialnia biała, dobra i in­
ne pojedyncze meble. Adres 
wskaże Głos Wlkp. nr 46538
Maszynę Singera szafkową 
sprzedam. Grunwaldzka. 17 m. 
5. 46529

Program audycyj radiowych na sobotę 20.
(Zastrzega się zmiany w programie)

6.00 Aud. por ; 6.15 Wiadomości poranne; 6.20
6.50 Progiam dnia; 6.59 Sygnał; 7.00 Dziennik 
7.15 Muzyka: 8.20 Informacje ogólnopolskie; 8.25 
PCK; 8.35 Kwadrans prozy: „Starosta Warszawski” J. Ig. 
Kraszewskiego; 8.50 Muzyka; 9.15 Program na dzień bieżący;
9.17 Przerwa. 10.40 Aud. Min. Ośw. — Aktualia oświatowe: 
1100 Przerwa; 11.57 Hejnał; 12.03 Wiadomości południowe; 
12.08 Przegląd prasy sto ecznej; 12.15 Muzyka; 12.20 ,.Z mi­
krofonem po kraju”; 12.30 Koncert rozrywkowy; 13.15 Przer­
wa; 14.00 Aud rozrywkowa w wyk. Zespołu Z. Karasińskiego 
i J. Godlewskiej (piosenki); 14.40 Haydn. Trio II; 15.00 Kro­
nika Poznania i Wielkopolski w opr. Sikorskiego; 15.10 „Ka­
lejdoskop muzyczny” w opr. M. Obsta; 15 50 Pogadanka pt. 
„Chrońmy dzieci przed gruźlicą”, wygłosi prof. U. P. dr Karol 
Jonscher; 15 55 Wiadomości bieżące; 16.00 Dziennik popo­
łudniowy; 16,12 Przegląd gospodarczy; 16.30 „Bajka o Franku 
i lisku Włóczykitce” — aud. dla dzieci- 17.00-„Przy sobocie 
po robocie” z Katowic; 18.15 Wieczór literacki: „Ziemia 
Szczecińska w poezji"; 18.30 Nadprogram; 18.40 Audycja 
przedgwiazdkowa; 19.00 „Z zagadnień świata pracy"; 19.H 
„Z zagadnień wiejskich"; 19.30 Muzyka polska; 20.00 Dzien­
nik wieczorny; 20 50 Pogadanka sportowa z. W-wy; 21 00 
Aud. Towarzystwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej; 21.45 Aud. 
Biura Studiów; 22 00 Konceri Orkiestry Tanecznej P. R.; 
22.45 Lokalne wiadomości sportowe; 22.50 Nasze pieśni; 22.58 
Program na dzień następny, 23.00 Ostatnie wiadomości; 23.10 
Program ogólnopolski na dzień następny; 23.20 Muzyka ta­
neczna; 23.55 Z ostatniej chwili; 24.00 Muzyka taneczna; 
1.00 Zakończenie programu.

Rutynowany długoletni księ­
gowy bilansista większych za­
kładów przemysłowych zmie­
ni posadę. Of. Głos Wlkp. nr 
46526.

Muzyka; 
poranny; 
Skrzynka

ogrodnik kwiaciarz specjali­
sta szklarńiowy zmieni posa­
dę, miejscowość obojętna, 
najchętniej majątek, Krzak 
Poznań Hutnicza 53 m. 37.

46521

Nauka
Kursy pisauia na maszynie, śle­
pą metodą, wszystkimi palca­
mi. Piotr Pieprzycki, al. Mar­
cinkowskiego 26. tel. 23-62 
Dla zamiejscowych kursy li­
stowne p7500
Tańce nowoczesne, narodowe 
wyucza baletmistrz Szczurek
Zgłoszenia: Zeylanda 2
_ ___________________ 45677
Tańców nowoczesnych wyucza 
Adela Szczurkówna, Jan Szczu­
rek. al. Marcinkowskiego 2a.

46239

f Wydawca Spółdzielnia Wydawnicza „Czytelnik”
I Redakto’ naczelny Jan Zagterskl.

Iłoczcno w Drukarni św Woicieeha pod Zarządem Państw.

1-sze Kursy Kosmetyki i Ma­
saju Leczniczego Hanny Mi- 
cewicz. Zawodowe szkolenie 
kobiet w zakresie pielęgnacji 
skóry, włosów, rąk i nóg. 
Rozpoczęcie kursów w stycz­
niu. Zapisy przyjmuje i infor­
macji udziela codziennie 9-10 
16-17: Sekretariat Kursów, 
Dzialyńskich 3 m. 1, telefon

25-56. 89-M. -------

Autka luksusowe, wózki dzie­
cięce. wprost z wytwórni, po 
cenach reklamowych, sprzeda­
ją. Poznań Raczyńskich 9.

Drzewo opalowe, budowlane, 
sucha stolarka, dykty, krze­
sła, duży wybór. M. Focha 216 
tymcz. telefon 22-27. 45852
Parcelę willową ogrodem przy 
tramwaju za bezcen sprzeda 
„Union" Rzeczypospolitej 4 

46012

Meble
sypialnie, kuchnie, sto­
łowe. biurowe, pojedyn­
cze, meble wyściełane 
po cenach przystępnych 
poleca

| Magazyn .Mebli
1 H. Leśniewicz-Poxnań
■ św. Marcin 74. tele-
g fon 11-89 10-420

Puch i pierze na pościel pole­
ca „Etnkap". M. Mielcarek. 
Poznań, Wrocławska 30. Wy­
twórnia kołder. p7787
Wyroby srebrne. dzie<a sztuki 
przedmioty użytkowe, sprzeda­
je, kupuje, przyjmuje Komis 
„Lamus”. Sieroca 5/6. p7836
Ozdoby choinkowe, hurtowo i 
detalicznie bardzo tanio. Ra- 
dioma ul. Wrocławska 13. te­
lefon 22-52. p7897
Meble nowoczesne, stylowe 
sypialnie, jadalnie, kuchnie, 
duży wybór, bardzo tanio po­
leca — Przybylski, Poznań, 
Szewska 20. 12-415
Kamienicę składami centrum, 
willę komfortową wolnym mie­
szkaniem za bezcen sprzeda 
„Union". Rzeczypospolitej 4.

46014
Gryzarka nowoczesna do drze­
wa wbudowanym motorem, bez 
pasa, 27 Grudnia 5 St. Petliń- 
ski. 46329
Tapczany najtaniej Pfeil, Ma­
łeckiego 33. 46478
Pianina markowe najkorzyst­
niej u fachowca Drygasa — 
Skarbowa 15. p7914
Dom wolnym składem, miesz­
kaniem, 1 000 000, kamienica 
centrum, składami do odbu­
dowy, 1 600 000’ parcele Wi­
nogrady korzystnie, sprzeda 
Metelski, św. Marcin 13.

p7911
Ładne sypialnie, orzechowa, 
jesionowa, polerowane, tanio 
Różana 13a, podwórze. 46435
Dom (willa), 1 piętro z ogro­
dem, w Bydgoszczy, okazyjnie 
sprzedam. Wiadomości. Poznań. 
Madalińskiego 6 m. 7, Smy- 
kowskj Fr, k2136
Cegłę sprzedam. Ogrodowa 10. 

k21S4

Kombinezon — kożuch lot­
niczy silnik Opell 6-cylin- 
drowy do osobowego, dobrym 
stanie okazyjnie sprzedam. 
Dąbrowskiego 25 in. 10.

 46577

Taksometr sprzedam. Adres 
wskaże Głos Wlkp. nr. 46527.
„Buna” Kauczuk. Kartony 
składane sprzedam. Of. Glos 
Wielkp. nr. 46524.

pTSTa&n, _M 8S-45,

Balans (sztancę) sprzedam.
Adres wskaże Głos Wlkp nr 
46570.

Automat do ostrzenia piłek
taśmowych sprzedam, Skar-
bowa 14 m . 10. 46574
Eleganckie futro damskie brą-
zowe. Skład komisowy,1 Marsz.
Focha 45. 46573

Zegarek damski zloty naręcz­
ny tanio Rakowski. Popliń- 
skich 9. 46567

Radło 5-lampowe sprzedam.
Pamiątkowa 7 m. 31. 46568

Gabinet, dywan mało używane.
Królowej Jadwigi 5a m. 4.

46556

Ford BB blok po szlifie, sprze­
dam. Królikiewicz, Czajcza 4 

p7972

Błam damski — nutriety nowe 
sprzedam korzystnie, Wielka 
18 m. 10. 46564
Dom cena 150 tysięcy sprze­
da. Koteras, Daszewice pocz­
ta Gądki. 46563

Opel — Kadet
stan pierwszorzędny. 

Wiadomość: Garbary
nr 20 m. 10. Tel. 39-05.

p7994

Suczka spaniol do sprzedania. 
Rolna 15 m. 7, tel. 44-59.

P7971
Philips liliput universalny
Prusa 14 m. 6 46581
Bufet, kanapa, szyfonierka, 
szafa kuchenna, lustro tanio 
Strzałowa 6 m. 41, od 13-18.

46571
Futro karakułowe zaraz sprze­
dam, Poznań, Grochowe Łąki 
3 m. 18. p7969
Radio 4-iampowe, Ratajczaka
14 m. 22. P7958
Rasowe 6 tygodn. polowczyki 
tanio do oddania, Nowaczyk, 
Ogrodowa 11. p7967
Futro karakułowe na niższą 
figurę sprzedam. Focha 57. 
Obuwie. p7979
Ślubną suknię — średnia fi­
gura sprzedam, Zielona 5 m. 
2. p7993
Rzeżnictwo prosperujące
sprzedam, bakowa 15 m. 2.

p7991
Willa z ubikacjami na prze­
mysł morga ogrodu wszystko 
wolne.,, przedmieście Poznania 
Poznańska 56, Kędziora.

46585
Pantofle i buty domowe dzie­

cięce. damskie, męskie, kap­
ce, drewniaczki artystyczne. 
Wytwórnia „Stomilbut” War­
szawa Emilii Plater 25. 12-456
Maszynę krzyżówkę do bawel- 
niczek j jedwabiu dwu-tuzi- 
nową okazyjnie sprzedam. 
Bydgoszcz, Podgórna 23, Ma­
licki. 12-462
Restaurację — Bar pełnym 
biegu dobrze prosperującą, 
koncesją, kompletnym urzą­
dzeniem. przy głównej ulicy 
spiesznie sprzeda, Matelski.

8096*4 afereta 13.

Alfa I.aval wirówki 150 i 200 
litrów dobrym stanie, sprze­
dam. J. Zimiński Kamionki, 
poczta Gądki. 46561
Koń ciężki — lat 6 — Strusia
2. 46537
Radio 6-latnpowe super zmien­
ny,Focha 186a m. 3 od 16.

46517
Barak mieszkalny 7,20 7,20
Kurasz, Chludowo, stacja w 
miejscu. f372

Kupna

Dentystyczne artykuły kupuje 
sprzedaje „Dental" Szrama 
i Kapczyński, Poznań, ul. Fre­
dry 3. p7129
Cynę, ołów, narzędzia, drut, 
gwoździe kupuje M. Matuszew­
ski iSka, Poznań, M. Focha 32.

p7768

SPÓŁKA
PEDAGOGICZNA
Poznań, ul. Walki Młodych 7

Kupuje stale 
płacąc najwyższe ceny: 
mikroskopy 
trychinoskopy 
epidiaskopy 
wagi analityczne 
wagi osobowe 
wagi zbożowe 
polarymetry 
refraktometry
przyrządy naukowe 
platynę

o 
•M
•M 
O

Przetwornicę zmiennego Ba 
stały. Matejki 67 m. 9.

46552
Bilardy (krambulaże francu­
skie). „Espresso” do kawy 
na gaz oraz bufet restauracyj­
ny z urządzeniem, kupię. Ofer­
ty: Poznań, św. Marcin 27, 
skałd radiowy. 46260
Stylową kompletną Kuchnię za 
pół ceny. Ul. Gasiorowskich 2, 
m. 2. od godz. 1’5—20. 46328
Kupie naciniarkę do pilników, 
nową lub w dobrym stanie. 
Oferty Głos wp, ar 46386.

Kupimy motor do samochodu 
Super-opel górne sterowanie, 
możliwie nowy. Starobielska 
Fabryka Kos Wapienica kolo 
Bielska. 12-455

ewtl.
Źu- 

p7990

Samochodowe części, łożyska 
nowe i używane kupuje T. 
Czajczyński, Dąbrowskiego 89 
tel. .20-14. 12-443
Parcele przemysłową kupię 
wprost od właściciela. Oferty 
Czytelnik Armii Czerwonej 1

C41S4

WEŁNĘ
OWCZĄ stale Kupuje 
zamienia na włóczkę 
szydełkową w najpięk­
niejszych kolorach. — 
Płaci najwyższe ceny 
Łódzka Hurtownia Art. 
Włókienniczych — Po­
znań, M. Focha 16 w 
Hali Targów Poznań­
skich, naprzeciw Dwoi- 
ca Zachodniego. Tel. 
63-31. p7451

Okazyjnie kupię spiesznie 
futro karakułowe obszerne w 
dobrym stanie. Of. Głos Wlkp. 
nr. 46542.
2 koce P. C. H. kupię 17-19 
Roosevelta 2 m. 1. 46579
Konie na rzeź kupuję stale 
Samochód do dyspozycji. Igna­
cy Nowak. Poznań, Daszyń­
skiego 26. te!.: 21-10 21-11.

p7573

Kupimy natychmiast 

ciągnik 
0 sile 45 KM i dwie 
przyczepki na 10 ton. 
SPÓŁDZIELNIA SPO­
ŻYWCÓW „JEDNOŚĆ” 
ul. Dąbrowskiego 83 85 
telefon 33-89. 12-492

Zarękawek karakułowy kupię.
Of. G'os Wielkp. nr. 46531.
Dywan chodnik (kokosowy) 
oraz tapczan w dobrym stanie 
kupię. Oferty PAR Ratajczaka 
7 pod 12,758. p4975
Kamienicę, willę (nawet wypa­
lone), parcelę, gospodarstwo 
natychmiast kupię Cena obo­
jętna. „Union", Rzeczypospo­
lita 4, telefon 11-69.' 46013

Pieniąd
Skład konsygnacyjny z gwa­
rancją bankową 1.500.000 za­
prowadzony w Poznaniu do 
objęcia. Oferty Głos Wlkp. 
ąr. 46528.

Wolne lokale
Mieszkania, 4- i 2-pokojowe, 
komfortowe, przy ul. Matejki, 
za zwrotem kosztów remontu 
do oddania. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 46184.
Lokale biurowe, handlowe i 
składy w dobrym punkcie za 
zwrotem kosztów remontu do 
oddania. Oferty Głos Wielko­
polski nr 46183
Piekarnia do objęcia zaraz. 
Gniezno, ul. Cierpięgi 6.

12-451
Pokój kuchnia łazienka zwrot 
kosztów. Oferty Glos Wlkp. 
nr. 46575.
Pokój przejściowy Jeżyce re­
mont 30 tys , pożyczka 100 
tys. Oferty: Głos Wlkp. nr 
46580.
Dwupokojowe łazienką wyłą­
czone, Obornicka 49. p7992
Pokoik zaraz oddam kultural­
nej samotnej osobie (rok 
bezpłatnie łącznie opałem i 
światłem) jako ekwiwalent za 
natychmiastowe udzielenie po­
życzki 80.000 zł na 6 mie­
sięcy. Oferty Głos Wlkp, nr. 
46540.

Szuka lokalu
Pokoju zaraz poszukuję. Zgło­
szenia: tel. 76-63 do 18.

46459
Pokoju umeblowanego, 
wspólnego, poszukuję, 
pańskiego 4 m. 16.

Ubikacji na warsztat z pla­
cem poszukuję. Oferty PAR 
Ratajczaka 7 pod 12,756.

_________ p7974
Mieszkanie 2—4 pokojowe, 
gotowe lub remont. Oferty 
PAR Ratajczaka 7 pod 12,743 

p7968
Współwłaściciel F-my poszu­
kuje pokoju przeciąg 4 mie­
sięcy, okolice Łazarza. Of. 
Głos Wielkp. nr. 46559.

Zguby

Zgubione damskie pantofle 
przystanek przy Parku Wilso­
na, proszę o zwrot. Drużbac- 
kiej 7 m. 5. c4131
Dnia 16 bm. zgubiono dam­
ską torebkę, dokumenty na 
Zdzisławę Zgorzaicwicz. Le­
gitymację A. H. Poznań unie­
ważniam. Uczciwego znalazcę 
proszę zwrot. Długa 4 m. 5 

46553
16 XII. zaginął na ul. Solnej 
młody wilk (kieł). Oddać za 
wynagrodzeniem. Apteka przy 
Krzyżu. G?’-wna. 46551
Zgubiłem książkę kasową 
wieczorem 15. 12 Marcinkow­
skiego Padarewskrego, pro­
szę zwrot. Bronisława Stępka, 
Matejki 45 m. 4 46546
Zgubioną kartę RKU Poznań 
na nazwisko Walenty Kalinow­
ski unieważniam. 46421
Zgubioną kartę RKU Poznań 
na nazwisko Dominik Wilczek 
unieważniam. 46417
Unieważniam legitym. PWSSP 
oraz AZS na nazwisko Lidia 
Ciesielska. 46412
Unieważniam zaświadczenie 
RKU Kraków. Wacław Twar­
dowski. 46504
Unieważniam zagubione prawo 
jazdy nr 10787 na nazwisko 
Wiktor Frankiewicz. 46428
Unieważniam zgubioną kartę 
RKU Poznań, zielone prawo 
jazdy, 2 karty rowerowe, za­
meldowanie milicyjne, inne do­
kumenty na nazwisko Aleksan­
der Krause. 46422
Unieważniam zagubione za­
świadczenie RKU Wągrowiec. 
Leonard Januchowski. 46430
Unieważniam zagubioną legi­
tymację wystawioną przez Izbę 
Skarbową w Poznaniu nr4 165 
legitymację służbową OJOS 
w Poznaniu nr. 24, zaświad­
czenie rejestracyjne RKU Go­
rzów, Franciszek Walorski, 
Gorzów, Szopena 35. 12-452.

Transport
Samochodami, magazynem, 
bocznicą dysponuję Wspólny 
Transport, Norwida 13, tel. 
92-46. 46168

Różne
Filateliści, bogaty wybór znacz­
ków oraz przyborów poleca 
Dom Filatelistyczny Jan Wit­
kowski, Poznań, św. Marcin 
nr 18, I ptr, p7993
Gotuje na uroczystościach ro­
dzinnych. Dąbrowskiego 42, 
nt. 4 46507
Wypożyczalnia ubrali, sukien, 
welonów Ciesielski, Paderew­
skiego 1, tel. 12-64. 12-402

Matrymonialne

30-letnl handlowiec pozna in­
teligentną, zgrabną Cel ma­
trymonialny. Poważne oferty 
fotografią, zwrot z.apewniony: 
PAR Ratajczaka 7, pod 12.703.

• p7934
Dwóch ogrodników, kawalerów, 
lat 35—38, wzrostu średnie­
go, ciemnoolondyni, wżenią się 
w ogrodnictwa wzgl. gospodar­
stwa rolne. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 12-424.
Dwóch braci,, właścicieli 15- 
hektarowego gospodarstwa, po­
szukuje panien, posiadających 
gospodarstwo. Wdówki niewy­
kluczone. Cel matrymonialny. 
Oferty: PAR, Ratajczaka 7, 
pod 12,722. p7949

WE1NA

Najkorzystniejsze miejsce zbytu i wymianyJ
Uprawniona Aqentura K

Centrali Krajowych Surowców Włókienniczych 
Poznań, Roosevelta 19 — Telefon 70-57 
Oddział w Bydgoszczy, ul. Dworcowa 55 — Tel. 33-1-' 
Biura czynne od 8—15-tej, w soboty od 8—U-iei j


